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Kalendarz prawosła jf a j .

W  wtorek, 11 (2 3 ) listopada, — św. M iny muca.

W  Środę, 12 ( 2 4 )  listopada, — św. Jo an n a  miłosŁ.

W  czwartek, 1 S (2  5 )  listopada — św. Joanna zła tousta.

Wschód i zachód Słońca.

Stońio wschodzi o godzinie 7 m inut 34 rano.
.  zachodzi o godzinie 3 m inut 58  wieczór.

Wysokość wody na rzece Wisie pod Warszawą.
Stóp 3 cali 0

Kalendarz rzymsko-katolicki

W  wtorek, 11 (2 8 )  listopada, —  św. K lem ensa pap.

W  środę, 12 ( 2 4 ;  listopada, — św. Ja n a  od K rzyża.

W  czwartek, 13 (2 5 ) listopada. —  sw. K atarzyny panny.

D Z I A U  U R Z Ę D O W Y .

* Za N ajw yższem  J e g o  Cesarskiej M ości zezw ole­
niem , udziełouem , ua najpoddanniejsze przedstaw ienie 
M inistra O św iecenia P ub liczn ego , 22  lutęgo roku b ie­
żącego, otwarta została  składka otiar pieniężnych na 
w ybicie m edalu na pamiątkę p ięćdziesięcio letn iego słu ­
żenia nauce w ice-prezesa Cesarskiej akadem ji nnuk, 
zw yczajnego akadem ika, radcy, tajnego B u niakow sk ie- 
g o , z zastrzeżeniem , aby pozostałość z zebranej sum y, 
jeż e li takow a okaże się, była użyta na jak iekolw iek  
pożyteczne dla nauki przedsięw zięcie.

Z powyżej wspom uionej sk ładk i zebrano 4 ,430 rub. 
50 kop., z których po Strąceniu rozchodów na przy­
sposobien ie m edalu i na obchód 50-letn iego  jubileuszu  
Buniakow skiego , pozostało 3 ,648 rub. 86 kop. P ozo ­
stałość ta przeznaczona została przez uczestników sk ła ­
dki na ustanow ienie kosztem  procentów od niej. na 
w ieczne czasy, jed nego lub kilku prem jów, któro nosi­
ły b y  nazwę „prem jów radcy tajnego B u niakow sk iego'’ 
i b y łyb y  rozdawane przez akadem ję za .najlepsze pra­
ce m atem atyczne. W  skutku tego  organizatorow ie  
sk ładk i z łoży li akademji pom ienioną sumę, prosząc o 
ułożenie przepisów  co do przysądzenia tych prem jów.

A kadem ja zgod ziw szy  się na taki projekt, prosiła, 
za pośrednictwem  sw ego  prezesa, o w y je d n a n ie  przez 
Zarządzającego M inisterstwem  O św iecenia P u b liczn ego  
p ozw olen ia na przyjęcie przez akademję pom ienionej 
sum y i  na ustanow ienie kosztem  procentów  nagród, 
ktoreby nosiły  nazwę „premjów B u niakow sk iego’' i 
b y łyb y  przysądzane przez akadem ję nauk za prace ma­
tem atyczne, na zasadzie przepisów , które będę sk reślo­
ne przez akadem ję i podane do wiadom ości pow sze- 
obnej.

N a w prow adzenie tej prośby w w ykonanie, N ajja­
śniejszy Pan, na najpoddanniejsze przedstaw ienie Za­
rządzającego M inisterstw em  O świecenia P ub liczn ego , 
oparte na przedstaw ieniu jenerał-adjutanta hrabiego  
L ietk eg o , 5 października roku b ieżącego, N ajw yżej z e ­
zw olić raczył.

* B y ły  honorowy kurator gimnazj'um now oczerka- 
sk ieg o , jen«'ał-inajor wojska D ońsk iego L u kow k in , 
t e s t a m e n t o m  zatw ierdzonym  przez m iejscow y sąd okrę­
go w y . zapisał gim nazjum  uow oczerkaskiem u (Iwana- 

Ĉ;H tysięcy rub. w biletach rządow ych, na ustanow ie­
n ia  przy m oskiew skim  lub charkow skim  uniw ersytecie, 
dwóch stypendjów , dla będących rodem  z wojska d oń ­
sk iego , u b og iego  stanu, w ed łu g  w yznaczenia ped ago­
gicznej rady gim nazjum  n ow oczerk askicgo.

N ajjaśniejszy P an, na najpoddanniejsze przed  
staw ienie Zarządzającego M inisterstw em  O św ijcen ia  
P u b liczn ego , 5 października roku b ieżącego, N ajw y­
żej raczył zezw olić na ustanow ienie przy. m oskiew skim  
lub charkowskim  uniw ersytecie, kosztem  procentów od 
p om iecion ego  kapitału, dwóch stypendjów , z nada­
niem  im nazw y „stypendjów P latona G abrjełow icza  
Łukow kina".

* N ajjaśniejszy Pan, w nagrodę wzorowego męztwa i wale­
czności, okazanych przez jenora ł-le jto an ta , g u b ernato ra  w ojenne­
go obwodu Syr-D aryjskiego i dowodzącego w nim  wojskam i, Go- 
io w a czew a ,  przy rozbiciu kokańskich band , k tó re  w targnęły  w 
nasże granice w siorpniu roku  bieżącego, Najmiłośoiwioj r  czył, 
S I października r. b., udzielić mu o rd e r O r ł a  B i a ł e g o  z 
m i e c z a m i .

* Najjaśniejbay P an , w nagrodę wzorowego m ęztwa i w ale­
czności,. okazanych przeciw ko kokąóeom  w lipcu ro k u  b ieżące­

go, Najmilościwiej raczył udzielić jen s ra ł-m a jo ro w i jen e rc lu eg o  
sztabu z O rszaku Jeg o  Cesarskiej Mości Skobielewowi —  z ł o- 
t y p a ł a s z  s n a p i s e m  „ z a  w a l e c z n o ś ć . *

  s iła  ń!ł) gold

* N ajjaśniejszy P a n , według uchwały K om itetu  M inistrów  i 
na  p rzedstaw ien ie  przes M in istra  D róg K om unikacji wstaw ienia 
się G łównego N aczelnika k ra ju , 9 październ ika  roku  bieżącego, 
Naj miłości wiej raczył udzielić dyrektorow i kolei żelaznych W a r ­
szaw sko-W iedeńsk iej i B ydgoskiej, szlucbcicowi Findtisenowi— 
order ś w. A n n y  2 - e j  k l a s y ,  za wzorowo-gorliwą i poży­
to czną jeg o  działalność w zawiadywaniu poinienionem i kolejam i.

Przez Najwyższy rozkaz w wydziale W ojny o urzędnikach 
cywilnych, w Liwadji, 2 6 października r .  b ,  a w a n s o w a n i  
z o s t a l i ,  z a  w y s ł u g ę  l a t ,  z sta rszeń stw em : re feren t do 
czynności gospodarczych 1 1 fanagoryjskiego pu łku  g renad jerów  
im ienia jeneralissim usa  księcia Suworowa, regestra to r kolegjalny  
A uruck i —  na s e k r e t a r z u  g u b e r n j a l n e g o ,  od 17 
września 1 8 7 5  r.; kandydat na posadę kłusową lubelskiego gu ­
bernjalnego zarządu żandarm erji A d o lfo w  — Ba r e g e s t r a -  
t o r a  k o l e g j a l u e g o ;  sek reta rze  kolegjalni na r a d c ó w  
h o n o r o w y c h :  naczelnik sekcji okręgowego zarządu i. żynie- 
rji warszawskiego okręgu wojskowego TeLeszeui —  od 10 lipca 
1 8 7 5  r.; urzędnik inżynierski zarządu gm acham i wojskowemi 
zewnątrz tw ierdz warszawskiego okręgu wojskowego JSlowikow
—  od 10 lipca 18 75 r.; nadzorcy gm achów wojskowych: w m. 
Łęczycy — jS ie k la je w — od 10 kwietnia 18 75 r. i w  m Szoz- 
b rzeszy n ie—  K a p e rn ik o w —  od 2 3 lipca 1 8 7 5  r .;  pom ocnik 
sek retarza  w arszaw skiego sądu w ojskow o-okręgow ego Ł e b ied ie w
—  od 2 6 czerwca 187 5 roku.

Przez rozkaz w wydziale górnictw u, 11 września r .  b., 
o t r z y m a  li u r l o p  inżynierow ie górniczy, asesorow ie kole 
g ja ln i: zarządzający zakładam i żelaznem i w H ucie Bankowej
Uloroszewski — do k ra ju  północno-zachodniego i zaw iadujący  za 
kładem  w Sławkowie Chlebowski — do m. W arszaw y, pierw szy 
z powodu interesów  fam ilijnych, a d rug i d la poratow ia sdrow ia- 
obydwaj na 2 8 dni.

* Departament Poczt. W m iasteczku G łubocku, w 
p ow iecie D zisnienskim , w gubernji W ileńskiej, o 10 
wiorst ml stacji pocztow ej Żaborje i o 8 wiorst od sta 
eji boroki, znajdujących się na trakcie z D zisny do 
W i lej ki, oraz na stacji pocztowej liu sk o -B rod zk iej, w 
pow iecie L iw ensk iin , w gubernji O rłow skiej, przy linji 
kolei zelaznęj L iw eńskiej, otwarte zostały  przyjm ow a­
nie i w ydaw anie w szelk iego rodzaju korespondencji.

‘ ---------- -i- u - . . i   - - i  i------a-—■ gc; z o r a ł y  juz w ydrukow ane, a w części przysposabia

* W yjechali ż W arszawy: radca tajny, senator Wit- J4 9i? do druku w czasopism ach chem icznych.
te— do gubernji warszawskiej; rzeczyw isty radca stanu  
Popow — do W iednia.

D Z I A I ,  W K WiNlv i l ł Z N  Y.

v u i x m o s o i  m i e j s c o w e .

* Koncert na rzecz studentów  C esarskiego uniw er­
sytetu  w arszaw skiego ma się odbyć pod dyrekcją p. 
J . Q uattriniego, dnia 16 (28) b ieżącego miesiąca.
W sp ółu d zia ł w nim przyjąć raczyli pierwszorzędni 
nasi artyści, jak  panie D jw iak ow ska, M odrzejew ska i 
pp. C ieślew eki, G órski, F illeborn , Ż ółkow sk i, K ró li­
kow ski, W asilew sk i. S iły  wokalne mają być w zm o­
cnione w spółud ziałem  znanej tutejszej publiczności* i V 1 • cuioiie w spoiuaziaiem  znanej tutejszej publicznościLaboratorium chemiczne, naukow o-pom ocnicza m - ™ . . T ,

. ,  , .  V ,  . . pani fi riderie i-Jakow ick iej, która um yślnie dla k on ­
stytucja uniw ersytetu  w arszaw skiego, znaiduie sie w za- , , .  . . .  .

• i • , .. . certu stud en ck iego  przybyła obecnie do W arszaw y, iw iadywam u nadzw yczajnego profesora A . M . Popow a. ... ^
y  . . .  . amatora pana C hod akow sk iego . Program  tego  koncertuL  sprawozdania uniw ersytetu  w arszaw skiego za 1874/5 . . . . .  , °

, . , , . , , podaje m y d zis, pod rubryka w idowisk,
rok szkolny ok azu je się, że w początku tego  roku
w laboratorjum chem icznem  było 637 przedm iotów  — [|
wartości 7 ,564  rub. 99 kop. i m aterjałów za 1,462 rub.
76 kop., razem za 8,991 rub. 72 kop. W  ciągu roku ' 
akadem ickiego kupiono dla laboratorjum  19 przedm iotów i 
za 100 rub. 56 kop. i m aterjałów za 905 rub. 44  kop.,

Z INNYCH GUBERN1J.

F E L J E T O N ,

O becnie, n ad ob iejest u nas gotow anie się p rzem ysłow ­
ców i fabrykantów tutejszych do wzięcia udziału w 
w ystawie filadelfijskiej. Z początku, wyznać uależy, 
obawa dość znacznych kosztóiy o d leg łeg o  transportu i 
innych n ieod łącznych  trudności, pow strzym yw ała w ie ­
lu od stanow czego postanow ienia— teraz jednakże, gdy  
rząd w ziął na siebie przeważną część i kosztów  i za­
chodów  a nawet u łatw ił odstawę do Petersburga  
przedm iotów przeznaczonych na tę wystawę, obniżając 
o połow ę zw yk ły  koszt kolejow ej opłaty— teraz, rozu­
m ie się, że wielu z takich przem ysłow ców , którzy nie 
m yśleli nawet o zbyt kosztownem  zaprodukowaniu sw o ­
ich wyrobów aż na drugiej świata półku li, skorzystało  
z ułatw ionej im sposobności. W każdym  razie jednak, 
przypom inam y tym  panom, że z wielu powołanych, 
m ało bywa wybranych, czy li że m e dość jest mieć 
dobrą chęć w ysłania na wystawę produktów sw oich, 
lecz  trzeba przedew szystkiem , postarać się o to, użeby  
te okazy odpow iadały warunkom , jakie do wysłania  
ich i do przyjęcia słusznie ustanowiono. Bądź co bądź, 
W szakże, można m ieć nadzieję, iż oddział ruski na w y­
staw ie filadelfijskiej reprezentow any będzie bardzo 
przyzw oicie a m oże i św ietn ie nawet.

W dniu 3 (15) b. m., otworzone zostało w W ar­
szaw ie, tak zwane „Biuro dla szukających pracy”, do 
którego zapisało się, zaraz na wstępie, kilkunastu in te­

resantów. O twarcie takiego biura stanowi fakt p o w a ­
żny, ze w zględu że pierwszy to raz widzim y iż zamiast 
kantorów stręczeń, czysto spekulacyjnych, n ie dająoych 
zresztą/żadnej rękojmi moralnej, ani poszukującym  pracy 
ani pracodawcom , występuje na jaw zarodek instytucji, 
działającej bezinteresownie, w celach czysto humanitar­
nych. Stojący na czele tego przedsięw zięcia, redaktor  
Przeglądu Technicznego, cz łow iek  znany z nauki i posia­
dający roz leg łe  stosunki, postanow ił sobie być b ezp ła ­
tnym pośrednikiem , pom iędzy uczciw ym i ludźm i, potrze- 
bujaoemi zatrudnienia a zakładam i zbiorowouii lub po- 
jedyńczem i osobam i, poszukującem i sum ienuych i g o r li­
wych pracowników, na rozm aitych drogach. K ażdy kto 
wie, jak truduem było dotąd, przy pośrednictw ie zw y ­
kłych spekulacyjnych „kantorów stręczeń ,” dostać zd ol­
nych i odpow iedzialnych robotników i jaką nawzajem  
trudność spotykali ludzie ubodzy lub zubożali, przy w y­
szukiw aniu sobie odpow iedniego zajęcia, gdy zw łaszcza  
żadnych pow ażniejszych rekom endacji nie m ogli przed­
stawić za sobą, oceni łatw o całą doniosłość now ozałożone- 
go  B iuro, które mu też słusznie cała prasa warszawska  
bez wyjątku, dała, zaraz na wstępie, silne poparcie m o­
ralne. B iuro to, nie pobiera, jak  się ta d z ie je  w kantorach 
stręozeń, żadnych opłat w pisowych od zgłaszających się  
doń interesantów. Przedew szystk iem , dom aga się ono 
pewnych m oralnych rękojm i lub z dauyoh w skazów ek  
samo zajmuje się zebraniem  wiadom ości o anterjo- 
n tc li interesanta, k tórego następnie ma polecić^ i o- 
patrzyć swoją poręką. D op iero , g d y  zalecony przez nią

, ' W  roku bieżącym  zg łosiło  się kandvdatów ży-
razem za 1,006 rub. U żyto zns m aterjałów  w ciągu czą0JcJl sob!e wejśó do akadem ji M ikołajewskiej sztabu  
tegoż roku za 1,599 rub 80 kop. Zatem w końcu ro- jeneI;alnego, jak donosi Ruski lnu,., ogółem  57 oficerów, 
ku spraw ozdaw czego w laboratorjum było 656 przed- raianowicie 54 do n;Ż8zej kl j 3 t do
rniotow wartości 7 ,665 rub. 55 kop: i m aterjałów  za z tych u b yło  przed vkończeniem  egzam inów: na w ła- 
732 rub. 40  kop., razem za 8 ,397 rub. 95 k op . 8ne żądanie> z powodu choroby lub z powod(j niedo>

W  ciągu u p łyn ion ego  roku akadem ickiego w labo- statecznych w iadom ości— 20-u oficerów . D o  akademji 
ratorjum zajm owało się chemją 32 studentów, 20 w ol- Przeto przyjęto: 35-u  oficerów  do niższej klasy i 2-oh  
nych słuchaczy i 4 osoby postronne. S tudenci uniw er- w prost do wyższej klasy.

sytetu  i wolni słuchacze zajm ow ali się przysposabia- j E ezu itaty egzam inów  wstępnych, odbytych w roku 
m em  preparatów , w praw iali się w d okonyw anie ana- biez, eyrai prowadzą do wniosku> podiug  
!. ohem ,“ ‘,eJ  P °d kierunkiem  nadzw yczajnego pro poraienionej) że poziom wiadoraogci oficerów -
iesora A . Al. I  opowa i przy w spółdziałaniu  laboranta u j i i u- i , . . ,,‘ tych do akadem ji, z objektow w ykształcenia ogo ln eeo
uniwersytetu p. huchsa. i- , ■ -. -. . . r,* j e s t  nieco cizszy  niż w roku zeszłym . Znaczna wię-

Brofesor Bopow zajm ował się badaniami nad tw o- kszość oficerów, jak k olw iek  odpow iadała pod w zglę-
rżeniem  się n ow ego  rodzaju tłuszczow o-arom atycznych dem posiadanych wiadom ości w ym aganiom  program u,
alkoholów  trzeciego stopnia. Z jeg o  polecen ia , p. Fuclis l ecz * odpow iedzi ich na egzam inie, zw łaszcza z h isto-
robił badania nad utlenieniem  się azop rop il-h ex ilow ego  hP politycznej i jeogra fji, w idać b yło , że oprócz w y-
ketonu, a w olny słuchacz uniw ersytetu, p. Forbrodt, od- studjowania książek szkolnych  wskązanyoh w progra-
bywał próby suchej dystylacji soli m agnezjow ych n ie- niie, nic nie czytali lub też czytali bardzo mało. T ym -
któryoh kwasów organicznych, w celu  zbadania naj- ° za8em b y łob y  w ielce pożądanem; ażeby oficerow ie
lepszego  sposobu tworzenia ketonów . ■ "'stępujący do akademji posiadali bardziej szczegó łow e

n  .. . , . , . ' w iadom ości z historij polityoznej, zw iaszcza nowszych
D ocent chemji instytutu N ow oalek sand ryjsk iego, p. a . i • ■ c •r • i. . , , . . . r> > v  czasów , tudziez z jeograłji n o w o zy tn e i, nrzeważnie

L ej, odbyw ał d alej poprzednie, rozpoczęte w roku zo- 1 . . ■ i • u i • • i • •
J , J r  y  , l)!instw europejskich. W iadom ości takie są niezbędne

szłym  wspólnie z profesorem  Popow em  badania nad i ,, , , . , c ,
. • . . .  . ‘ , do dalszych postępow w nauce oficerow kształcących

legu larnoscią  utleniania się oxy-kw asow  tłuszczow ego u i •• l. • i i i ■■ irzędu J b ,8*9 w akadem ji. Czeka ich w akademji nauka sztuki
j wojskowej g łów n ie pod w zględem  jej rozwoju history- 

Kezultata w ym ienionych badań i doświadczeń w czę- cznego; będą on i uczyć się historji wojennej i staty-

kuudydat otrzym a już pożądane zatrudnienie i gdy w 
takow em  okaże odpow iednią gorliw ość i usposobienie 
chętne, wówczas bióro rzeczone, ściąga z interesanta bar­
dzo skromną opłatę, taką jed y n ie , jak a  niezbędna jest 
do podtrzymania egzysten cji pośredniczącego zakładu, 
bez żadnych dla za łożyciela  zysków . T ak  więc, ob e­
cnie posiadam y już, acz w zawiązku dopiero, instytucję 
bardzo pożyteczną, n ieskończenie dobroczynną w skut­
kach a która n iew ątpliw ie, przy danych warunkach, 
rozwinie wkrótce szeroką działalność.

Pow ażniejsza część publiczności tutejszej, zajmuje się 
żyw o dziejam i trzech jeszcze instytucji: „Osad R o l­
nych", M uzeum  P rzem ysłow ego"  i „K uchen tanich*. 
G dy jednakże pierwsza z nich, najważniejsza, o c z e k u .  
je dotąd jeszcze ua ostateczne za tw ierd zen ie  przepisów  
sądowych, z mocy których m ałoletni p rzestępcy będą 
m ogli być kwalifikow ani do osad rolnych— druga zaś, 
acz ulogalizowana już stanow czo, dotąd wszakże nie 
ukończyła ostateczuej swojej organizacji i czeka na 
powiększenie się cyfry członków  założycieli i cz łon ków  
zw yczajnych, wnoszących jednorazową, dość znaczną o- 
phttę, przeto, na teraz zajm iem y się trzecią z nich  
tylko, to jest instytucją „K uchen tanieli,* która od lat 
kilku już spełn ia sw oje dobroczynno zadanie. O tóż, 
z powodu, wciąż od lat w ielu wzrastającej ceny  pro­
duktów żyw ności, pokazało się że kucłin ie tanie, w y ­
dając obiady po cenie kop. 11, n ie m ogą z tej ceny  
pokryć rzeczyw istych kosztów w ydaw anego pożyw ien ia  
gd yż, jak  w idzim y ze spraw ozdania sekretarza od dzia­

łu , koszt jed n e g o  obiadu kuchni N r. 1, w ynosił l l 3̂
kop., zaś w kuchni N r. III , doszedł do 12*/a kop .__
Poniew aż zaś postanow iono stanow czo, nie powiększać  

j bynajmniej dotychczasow ej ceny rzeczonych obiadów , 
j stanow iących zw yk le  ca ły  posiłek  ludzi niezam ożnych, 
j ltib m łodzieży kształcącej się w naukach o własnej s i­
le , a drugostronnie znowu, przekonano się, z obracho- 

jw inia, że deficyt w ykazany wyżej, pokryłby się i ustał 
zupełn ie w razie zw iększenia  się ogólnej liczby konsu- 

| m eutów — przeto wystąpiono z propozycją do ogó łu  o- 
sob dobroczj nnych, ażeby te, zam iast zw ykłej jałm użny  
w pieniądzach, rozdaw ały ubogim  swoim , bilety obia- 
dow e do kuchen tanich, całe lub połow iczne. D la  u ła­
tw ienia zaś dobrodziejom  nabywania takich biletów, 

'sprzedaż onych urządzono, oprócz w kasach kuchen- 
nych na m iejscu, w składach: L.' Spiessa w domu po- 
K anoniczek, F eista  w gm achu po-R eform ackim  i w 
księgarni U ngra i B anarskiego na K rakow skiem -Przed- 
m ieściu.

Skoro już w eszliśm y na tór rozpatrywania poważuych  
faktów i oceniania zam iarów dążących do ulżenia n ie­
dostatkow i, zarówno moralnemu jak  fizycznem u, w spo­
mnim y tu z kolei, aoz pobieżnie ty lk o , o dwóch jesz ­
cze projektach z jakiem i filantropi tutejsi od dawna  
już noszą się c ierp liw iej oczekując sposobności i pory  
do ich wykonania. P ierw szy  z tych projektów , k ie ł­
kujący już w W arszaw ie przed kilkunastu  laty, m iał 
na ce lu  założenie tu, na wzór istniejących zagra­
nicą a, o ile  pomnim y, i w n iektórych  m iejscowościach



styki wojennej, gruntowne zaś i ze wszech miar racjo­
nalne poznanie tych przedmiotów jest niemożebne bez 
przygotowawczego, dość ^loktadnego przysposobienia 
się z historji i joografji.

Niniejszy kurs naukowy w akadeinji rozpoczął się 
przy następującym składzie klas: na  kursie dodatko­
wym 25 oficerów; w wyższej klasie: na oddziale ogó l­
nym 28, na oddziale geodezyjnym 5; w niższej klasie 
35; razem 93 oficerów.

* Gazety petersburgskie donoszą, że w 1876 roku, 
Ministerstwo Spraw W ew nętrzych  ma wyasygnować

* ze swych sum 518,571 rs. na budowę w Moskwie św ią ­
tyni Zbawiciela. Dla ukończenia robó t  około budowy 
tej świątyni wyznaczono w roku  zeszłym termin sie­
dmiu lat, z takiern obliczeniem, ażeby świątynia zosta­
ła całkiem ukończona w 1881 roku, przyezem niezbę­
dną na to sumę w wysokości 6,630,000 rs. dozwolono 
asygnować w równych częściach, po 518,571 rs. rocz­
nie. Suma ta ma być użyta w następujący sposób: a) 
na utrzymanie komitetu budowy świątyni i na inne 
wvdatki tegoż komitetu 21,633 rs.; b) na opalanie 20 
pieców pneumatycznych w świątyni v  roku przyszłym, 
licząc po 5 '/3 sążnia drzewa na miesiąc do każdego 
pieca, jak  również na opalanie budynków pomocni­
czych przy budowie świątyni i na wycieranie w nich 
kominów 6,000 rs. i c) na roboty  około budowy świą­
tyni 490,000 rs.

* Tom 25-ty „Dziejów Rosji,” p n ez  profesora Soło-
Wjewa. Wiad. donoszą o wyjściu z d ruku  tomu
25-go „Dziejów Rosji od najdawniejszych czasów,’’ przez 
profesora uniwersytetu moskiewskiego S. M. Sołowje- 
wa. Tom ten obejmuje całe panowanie P io tra  I I I .  
Ostatnie rozdziały opisują pierwsze dwa lata pan o w a­
nia Katarzyny II .

* Dnia 16 października przyjechał do Jarosławia
p. Kołosow, profesor uniwersytetu warszawskiego, po­
dróżujący z polecenia Cesarskiej akadeinji nauk dla 
poznania tej części ludu północno-ruskiego, która  mó­
wi z akcentem na literę o, od N ow ogrodu  do U ralu .  
Zabawiwszy półtora miesiąca w gubernji nowogrodzkiej 
i dwa tygodnie w Kargopolu, p. Kołosow zebrał, jak 
donosi „Dziennik G ubern ja iny  Jarosławski", niektóre 
dane ważne dla nauki. Dnia  18 października profesor 
wyjechał do W ołogdy, zkąd m iał udać się do R o ­
stowa.

* Sowr. Jzio. podają pogłoskę, że w najbliższym dniu 
świątecznym, podczas nabożeństwa w kościele ka to lic­
kim w Moskwie, margrabina Adelina Gaux (Patti) b ę ­
dzie kwestować na rzecz hercegowińczyków.

* Handel rygski. — Oddział handlowo-statystyezny 
komitetu giełdowego rygskiego wydał dane statysty­
czne o handlu  rygskim  za 1874 rok. Z wykazu tych 
danych Rygski Wiestnik podaje następujące liczby g łó ­
wne. Do portu rygskiego przywieziono w ciągu roku 
zeszłego za 30,725,183 rs. tow arów ; yt tej liczbie przy- 
wiezionoj materjałów surowych, nawpół obrobionych, 
budowlanych i palnych za 18,797,670 rs., wyrobów 
fabryczn) ch za 4,811,595 rs., a r tyku łów  żywności za 
7,114,437 rs.

W ywieziono tawarów za 43,504,915 rs, Przedmio­
tami głównemi wywozu były: len, konopie, siemie lnia­
ne, zboże i drzewo. Tego  ostatniego wywieziono za 
11,-252,640 rs.

Okrętów  przyszło 3,306, odpłynęło zaś 3,302. 
Opła t celnych wpłynęło 3,873,546 rs., czyli prawie o 
500,000 rs. więcej niż w 1873 roku.

* Handel w gubernji Astrachańskiej dzieli się na 
zewnętrzny z Pers ją  i w ogóle z Azją Środkow ą i 
wewnętrzny— z rozroaitemi punktami przemysłowemi 
Rosji środkowej. W ed ług  doniesienia Gońca Urzęd., 
handel zagraniczny z Persją  i Chiwą, w ostatnim cza­
sie, w skutku powiększającego się corocznie żądania 
ruskich wyrobów, staje się coraz pomyślniejszym. 
W  ciągu ostatnich czterech lat z Persji  przywieziono

w Cesarstwie, „Szkoły wieczornej". Szkoła ta po­
trzebna jest dla wielu takich ludzi, którzy zajęci p r a ­
cą przez dzień cały, dopiero wieczorem, mogliby p o ­
święcić parę godzin pożytecznej dla nich nauce, jak  
również dla ty c h , którzy w poranku życia nie będąc 
w stanie naby ć żadnego uksz ta łcen in , dopiero ku 
schyłkowi onego pragną i mogą nauczyć się czegoś. 
Otóż, donosimy że obecnie zamiar taki doszedł już  do 
skutku— lecz nie w W arszawie a w gubernjalnem  mie­
ście Lublinie, gdzie niejaki p. M ejer Lichtenfeld, ku ­
piec, przy udziale kilku  innych jeszcze, otworzył 
szkołę wieczorną, lecz przeznaczoną jedynie  tylko 
dla młodzieży izraelskiej. W szkole tej, nauki wy­
kładają  się codziennie wieczorem, od 7— 9, z wyłącze­
niem piątków, za opłatą arcy skromną, jednego rubla 
na miesiąc. Uczniowie pobierają tam lekcje języków: 
ruskiego i polskiego oraz arytmetyki, geografji i kali- 
gratji. P rzyk ład  to godny naśladowania. D rug i pro­
jek t ,  założenia z funduszów prywatnych, domu noclego­
wego, w którym by, za opłatą nieznaczącą lub i ca ł­
kiem bezpłatnie, mogły znaleść przytułek na noc, takie 
indywidua, które wcale własnego dachu nie posiadają— 
także podobno obecnie na nowo podjęty z o s ta ł— lecz 
o zasadach jego i możliwości urzeczywistnienia się, 
powiemy wówczas dopiero, gdy p ro jek t ten zyska sto­
sowną aprobatę władzy i gdy z dziedziny marzeń i do­
brych  intencij, w czyn wchodzić zacznie. Nadmienirn 
iylko, że domy noclegowe istnieją we wszystkich wię­
kszych miastach za granicą i że w Berlinie, jak  się to 
okazało ze sprawozdań miejscowych, dawały niejedno­
kro tn ie  przytułek  nawet osobom wyższych sfer towa-

towarów za 5,918^240 rubli i wywieziono za 3,819,294 
rub.; w tym samym czasie z Chi wy przywieziono za 
41,773 rubli, a wywieziono zt, 12,915 rub. Za pomocą

-ifzad oiązoi] fój M  ‘r[qua 18*18 żtpatnuoą
■ympea (uornoą zozad ojzcazjd fouzozaqpuu dhi|$az 
wieziono z ruskich portów nad kaspijskich za 9,787,443 
rubli 10 kop , a wywieziona do tychże portów za 
11,530,219 rub. 90 kop. Powiększenie ruchu  handlo­
wego wywołało i pomnożenie środków przewozowych 
i w 1874 r. zbudowano 59 nowych statków. W  ogóle 
w 1875 roku  liczyło się przy komorze astrachańskiej 
19 parostatków i parowych sionerów, objętości 2,645 
łasztów i 712 statków żaglowych różnych nazw, ob ję­
tości 27,875 łasztów. Osady na tych statkach było 
4,075 ludzi. Handel wewnętrzny skupia się główniib 
w przystaniach nad rzeką W o łgą ,  oraz na ja rm arkach  
mających ważne znaczenie dla ludności miejscowości 
zawołgskich, sprimdającej na nici) w wielkiej ilości 
bydło, skóry i wełnę. Ogólny obrot handlu  na p rzy ­
staniach rzecznych wynosił w 1874 r. 20,585,024 r u b . 
Handlow y obrót na ja rm arkach  był dość znaczny i 
wynosił na 94 ja rm arkach  7,515,182 rubli, w tej li­
czbie przywieziono towarów i przypędzono bydła za 
5,866,443 rub., a sprzedano za 1,648,739 rubli.

* Dnia 19 października, w św iątyni katedralnej
astrachańskiej, jak  donosi miejscowy dzieimik g u b e r ­
njainy, przyjął chrzest św. jeden  z władców kałmu- 
ckich, nojon ułusu choszoutowskiego, Peren-Nadmit- 
T iumeń, mający 22 lata wieku.

Najjaśniejszy Pan  raczył być jego ojcem chrze­
stnym. J e g o  Cesarska Mość reprezentow any był na 
chrzcie św. przez gubernatora .

Sakram ent chrztu udzielony został przez najprze- 
wielebniejszego arcybiskupa astrachańskiego i je n o ta - 
jewskiego, Chryzanta. Podczas liturgji, nowoochrzczony 
Aleksander Tium ań przystępował do komunji św. po 
kazaniu zaś mianem przez arcybiskupa, doręczono Tiu- 
meniówi obraz Zbawicieli w oprawie wyżłaćanej, jako  
dar od Najjaśnieszego Pana, oraz ewangelja św., po­
darowana przez arcybiskupa Chryzanta.

* Mosk. Wiad. donoszą co następuje O banku han* 
dlowo-pożyczkowym: „P. Borisowski złożył już kaucję 
w sumie 800,000 rs.; p. Lamin, jak  powiadają, oświad­
czył się z gotowością zapłacenia miljona rubli. W  ten 
sposób suma stracona zwróooną będzie w całości. J e ­
dnocześnie we władzy sądowej składane są liczne de­
klaracje od osób posiadających w banku wkłady i od 
akcjonarjuszów, k tórym  służy także prawo do zwrotu 
ich kapitału, utraconego przez nadużycia tych Osób; 1 
k tórym zaufali. W ładza  sądowa obowiązana jest przyj­
mować deklaracje podobne, lecz nie jest obowiązaną 
poszukiwać wierzycieli. Ci, którzy złożyli zawczasu 
deklaracje podobne, mieć będą przy likwidacji pierw­
szeństwo przed tymi, którzy się opóźnili ze swemi d e ­
klaracjami lub wcale takowych nie złożyli.

* W  końcu czerw ca r  b. otwarte postały w Sa­
marze czynności Towarzystwa do produkowania w yro­
bów z asfaltu ruskiego. Towarzystwo to uzyskało nie­
dawno, na wystawie w Saratowie, wielki medal s r e ­
brny. Pomimo że Towarzystwo pomienione istnieje w 
Samarze od tak niedawnego czasu, zdołało już ono, 
j a k  donosi dziennik gubernjainy miejscowy, wykonać 
w mieście kilka budowli.

Asfalt używany przez Towarzystwo wydobywany 
jest w lasach należących do Wsi Pieczerskiej, w po- 

-wiecie syzrańskim, o 80 wiorst od Samary. Dzięki ta ­
kiej blizkości kopalni asfaltu i łatwości odstawiania 
go wodą, Towarzystwo wykonywa roboty po cenach 
bardzo umiarkowanych; za sążeń kwadratowy trotuaru 
lub bruku, grubości 1 cala, bierze ono , stosownie do 
rodzaju roboty, od 7 rsr. 50 kop. do $ rsr.

* Czytamy w „Dzień. G ubprn . Kazańskim": „Dnia 
22 października zgłosił się do budki strażnika policyj­
nego w Kazaniu włościanin Błażej Iwanow, który s łu­
żył w 1874 roku w teatrze miejskim za lampueera, i 
prosił o odprowadzenie go do policji. P o  przybyciu

rzyskich, zubożałym nagle.
W raz ze zbliżającym się końcem roku, W arszaw­

skie Towarzystwo dobroczynności poczyna już krzątać 
się ckoło urządzenia, tak zwanego „Bazaru” w salach 
Redutowych. Wiadomo ze sprawozdań ogłaszanych pu­
blicznie, iż ten rodzaj targu filantropijnego, w ciągu 
lat kilku, odkąd istnieje, przyniósł Towarzystwu dochód 
znakomity, coś około 20,000 rubli, o ile pomnimy. Oczy­
wiście więc, komitet Towarzystwa, pragnie  i w tym ro ­
ku eksploatować to świeże jeszcze i tak obfite źródło. 
Wpraw'dzie, kupcy tutejsi, którzy do takiego Bazaru 
przenoszą część swoich towarów’, odstępując ze sprze­
daży onych 10%  dla ubogich, nie zbyt chętnie czynią 
tę ofiarę, k tó ra  im wiele trudu  a mało zysku przynosi, 
lecz zapewne i tym razem, ze względu na cel dobro­
czynny, do nowych ofiar namówić się dadzą.—Nie zb ra ­
knie też niewątpliwie i dam miłosiernych do zasiędze- 
nia po zaimprowizowanych sklepach, w charakterze dy- 
styngowanych i filantropijnych kupcowych— a i publi­
czność warszawska, słynna z gotowości do niesienia po­
mocy ubogim, zapewne także poprze silnie Bazar te 
goroczny. Podobno jednak  Towarzystwo, nauczone 
kilkoletniem doświadczeniem, zam ierzaj w tym roku 
wprowadzić pewne inowaeje polegające w części na 
wprowadzeniu muzyki do bazarowego programu, w 
części zaś, na tern ażeby D yrekc ja  Teatrów dozwo­
liła dłużej niż do godziny 7—ej wieczorem, pozostawić 
salę Redutową otwartą do rozporządzenia publiczności.

Lecz i na drodze umysłowej, koniec roku rozbu­
dził także ruch nie mały. Księgarze tutejsi przygoto­
wali znaczną liczbę dzieł przeznaczonych ńa podarki
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tam, Błażej Iwanow oświadczył, że był sprawcą, pdża* 
ru, od którego spalił sig teatr w nocy z 3 go na 4-ty 
g rudnia  1874 roku. Co się tyczy okoliczności podpa­
lenia, Iwanow zeznał, że 3-go grudnia, po widowisku 
wieczornem, wraz ze stróżami teatru , którzy otrzymali 
byli płacę, oddawał się pijaństwu w garderobie a k to ­
rek, poczem poszedłszy na scenę, spotkał się z nadzor­
cą teatru, Pugaczewem, który powiedział mu żartem: 
„No, Błażeju, wyprze nas ztąd n.iebawem gaz” . D o ­
myślając się, że z powodu, iż w teatrze zaprowadzony 
będzie wkrótce gaz, wszyscy lampucerzy, w tej liczbie 
i on sam, wydaleni będą z teatru, oburzony przytem 
tonem szyderskim nadzorcy, Iwanow postanowił po pi­
janemu spalić teatr. W  tym celu, gdy koledzy jego 
kładli się już spać, Iwanow zeszedł na dół, do składu 
nafty, nalał sobie dwie butelki tej ostatniej, poszedł z 
niemi pod podłogę orkiestry i parteru, gdzie znajdo­
wały się wióry, oblał takowe naftą i zapalił, sam zaś 
poszedł na górę. Odtąd, zwłaszcza w- kilka dni po p o ­
żarze, gdy okazało się, że spalił się w teatrze stróż 
żołnierz czasowo urlopowany Teodozy' Borowski, Iw a ­
now zaczął doznawać wyrzutów sumienia i oddawna 
już zamierzał po kilkakrotnie przyznać się do winy, 
lecz nie mógł odważyć się na to z obawy odpowiedzial­
ności i teraz dopiero powziął mocne postauowienie o- 
skarżenia samćgo s ieb ie .1

TE LEG RAMY
l)Z I RN NIK A W ARSZAWSKIRGO.

W l e d e ń ,  20 listopada. Umarł dziś wieczorom, o 
godzicie 5-ej, arcyksiąig  Franciszek książę Modeny- 
(Urodził sig w roku 1819, w stąp ił na tron po oj cu 1846 
roku, żonaty od 1842 roku z księżniczką Adelguudą, cór­
ką króla bawarskiego Ludwika I).

C a s t e l n u o v o ,  21 listopada. Powstańcy w ysa ­
dzili w powietrze, za pomocą, dynamitu, twierdzg Pre- 
siek- Turcy cofngli się, pozostaw iw szy zapasy żyw no­
ści. Kilka bataljonów czarnogórskich, liczących po 
600 ludzi każdy, udały sig z rozkazu ksigcia nad gra- 
nieg turecką, dla strzeżenia takow ej.

m i m t i f m  u m m w im . ’
* Większość z dnia 25 lutego nie istniała już p r a ­

wie po przyjęciu głosowania okręgowego przez fran- 
cuzkie Zgromadzenie Narodowe, a kwestja fnerów do­
kończyła jej ostatecznego rozprzężenia. W  dniu 11 li­
stopada ministerstwo posiadało tylko 31 głosów więk­
szości; w dniu 15 tegoż miesiąca miało już  60 głosów i 
w dwóch głosowaniach, prawy środek liberalny, odcień 
Lavergne i część lewego środka opuściwszy swoich 
sprzymierzeńców konstytucyjnyoh z dnia 25 lutego, po­
stępowały już wraz z odcieniami prawicy. Trzydzieści 
głosów, które powiększyły 15-go bież. mies. większość 
ministerjaluą, pochodzą w znacznej części z odcienia 
wyznawców systemu odwołania się do ludu. Ju ż  ta 
jedna  okoliczność powinnaby wystarczyć do przekonania 
lewicy, ja k  dalece niepewnem byłoby każde przymie­
rze z bonapartystami i "być może, iż skłoni tych człon­
ków z owego stronnictwa, którym przypisują chęć u- 
tworzenm koalicji z bonapartystami, do wyrzeczenia się 
zamiaru, nie dającego się usprawiedliwić nawet względa­
mi na użyteczność praktyczną. Co zaś do zamiaru po ro ­
zumienia się z krańcową prawicą, przypisywanego tymże 
deputowanym, nie zdaje ażeby nawet jakieśkolwiek 
negocjacje rozpoczynaue były w tym kierunku, gdyż 
niemożliwość wszelkiej kombinacji podobnej ujawniła 
się zaraz od pierwszej chwili.— T a k  więc lewica ska­
zana jest  na odosobnienie zupełne, chyba że uznawszy 
szczerze błędy jak ie  popełniła od samego początku 
rozpoczęcia się na nowo parlam entarnej działalności, 
zechce je napraw ić  zwracając się do jedynych swoich 
sprzymierzeńców naturalnych, to jest do tyoh, z któ- 
reini pospołu zaprowadziła rzeczpospolitą a których 
współudział sam tylko zdoła dopomódz do utrwalenia 
onej — bacząc zwłaszcza na rozmaite odcienia, które 
wraz z nią przyczyniły się do utworzenia większości

dla młodzieży i dla dzieci. Niektóro z tych w y d a ­
wnictw odznaczają się, nietylko błoskotliwą powierzcho­
wnością i mnóstwem kolorowanych iłlustracij, lecz tak­
że i treścią pożywną, z której młode pokolenie może 
zaczerpnąć wiele pożytecznych dla siebie wiadomości. 
Lepsze to daleko podarki dla dzieci, niż owe znbawki 
i cacka sprowadzane hurtem , w ogromnych transpor­
tach, z zagranicy, na które corocznie wychodzi wiele 
pieniędzy, bodaj, czy z jakim kolwiek pożytkiem!

Jeszcze jeden rodzaj wydawnictwa staje do obfitego 
pokupu w tej porze: są to coraz liczniejsze kalendarze 
redagowane na rozmaity sposób, droższe i tańsze, któ- 
remi spekulacyjni wydawcy zarzucają półki księgarskie, 
a które istotnie rozchodzą się szybko i szeroko.

Zakończyhiy dzisiejsze sprawozdanie z tygodniowych 
dziejów życia miejskiego, nowaljami scenicznemi.

Dział d ram atyczny , gotując się do wystawie­
nia kilku dzieł obszerniejszego rozmiaru, wystawił 
w zeszłym tygodniu nową i do tego jeszcze, o ry ­
ginalnie napisaną komedję hrabiego Wł. Koziebrodz- 
kiego p. t. „W  jesieni”. Jednoak tów ka  ta, t rw a ­
jąca przeszło godzinę, była by może znudziła publi 
czność, gdyby mc odratowała jej wyborna, jak  zawsze, 
i jak  zawsze, pelua inwencji g ra  Żółkowskiego, który 
przedstawia tam postać starego kawalera, niegdyś sta 
wnego zdobywcę serc niewieścich , lecz któremu pod 
jesień życia pozostał już  tylko, szron na głowie, zmar 
szczki na twarzy i... pedogra w nogach. Pomimo to 
jednak, odważny pan Zygm unt (takie jest imię podży- 
łego Don Juana)^ chće raz jeszcze próbować szczęścia 
w miłości i zaślubić młodziuohną kuzynkę swoją, Sa

z dnia 25 lutego. Rozprzężenie się tej większości nie 
może już ,  bezwątpienia, wywołać następstw smutnych 
w łonie samego Zgromadzenia N irodowego, którego 
koniec jest już  blizki i któro zajmuje się już tylko 
załatwieniem spraw  podrzędnego znaczenia; lecz być 
może iż wpływ jaki wywrze na opinję publiczną w 
przededniu rozpoczęcia wyborów, nie będzie tak  b ła­
hym. Byłoby istotnie rzeczą pożałowania godną, gdyby 
kraj, k tóry po raz pierwszy ma be.pośrednio wyraźić 
swój sąd o instytucjach uświęconych przez nowe p ra ­
wa konstytucyjne, miał wydawać swój sąd w obeo 
przewidywanego zerwania pomiędzy twórcami tej wła­
śnie konstytucji.

Telegram y * gazeł sm g n u m z in c l i .

* Wersal, 18 listopada. Na odbytych dziś, przez wy­
działy Zgromadzenia Narodowego, wyborach do komi­
sji mającej roztrząsać projekt do prawa prasowego, wy­
brano 11 członków z lewicy i 4 z prawicy. Ci ostatni 
są za przyjęciem, pierwsi zaś przeciw przyję.-ia potnie- 
nionego projektu do prawa i z tego powodu panuje w 
sferach deputowanych przekonanie, że prawo prasowe 
zostanie odrzucone. Rząd nie oświadczał nigdy, ażeby 
z przyjęcia prawa prasowego chciał uczynić kwestję 
gabinetową.

Na dzisiejszem posiedzeniu plenarnem Zgromadze­
nia Narodowego załatwiono się z kilkoma projektami 
do praw mniejszej wagi. Trzeci odczyt prawa wybor­
czego, który był wyznaczony na jutro, został ua wnio­
sek Ricurd’a, sprawozdawcy komisji, odroczony do 
przyszłego poniedziałku. W dalszym ciągu dzisiejszego 
posiedzenia, Zgromadzenie Narodowe przyjęło kilka 
jeszcze projektów pomniejszych, w tej liczbie jeden  do­
tyczący sądownictwa wojskowego, poczem odroczyło 
posiedzenie plenarne do poniedziałku.

* Wiedeń, 18 listopada. Cesarz wynurzył baronowi 
von Roller owi, ogólno-państwowemu ministrowi woj­
ny, w liście własnoręcznym, swe podziękowanie za za­
sługi położone przez niego przy zaprowadzeniu w ar- 
tylerji nowych, wybornych dział, jenerałow i zaś Ucha- 
tiusowi, za wielkie zasługi, położone przez niego dla 
państwa, i urmji przy dostarczeniu nowych dział dla 
artylerji polowej, udzielił oznaki komandorskie orderu  
św. Stefana, b ■ <

* Peszt, 19 listopada. Izba deputowanych ukończy­
ła dziś rozprawy nad budżetem i przyjęła takowy, przy  
głosowaniu imiennem, 265 głosami przeciw 6*0. Na 
posiedzeniu tern nieobecnych było 111 deputowanych.

* Madryt, 18 listopada. J en e ra ł  Quesada otrzymał 
od króla  rozkaz, polecający mu w sposób ja k  na jba r­
dziej stanowczy, ażeby nie przyjmował od Dón K ar-  
losa żadnych komunikacij, z majątkiem chyba zawiado­
mienia, że poddaje się bezwurunkowo.

Madryt, 20 listopada. Im partial donosi, że D on  
K a rlo s  spadł z konia w drodze pomiędzy Y a lm a sed a  
i Durango i w skutek tego zmuszony jest leżeć w lóź- 
kń- I  odług otrzymanych tu wiadomości z B o u rg -M a­
dame, dowódca karlistowiki Miret wynurzył życzenie, 
wszczęcia z jeaei*łein Martinez Campos układów 
względem swego poddania się.

* Ateny, 18 listopada. D b a  deputowanych przyjęła 
na dzisiejszem posiedzeniu konwencję zawartą z N iem ­
cami w przedmiocie wykopalisk w Olimpji.—Komisja 
izby deputowanych, której polecou, ZOstało wyprowa- 
dzeuie siedztwa przeciw gabinetowi zł„żvpa 
izbie trzy rozmaite projekta aktu oskarż ,„ ja T a k o .  
we roztrząsane będą w przyszłą sobotę.

* Waszyngton, 18 listopada. Tutejszy poseł his.oań.  
ski otrzymał od swego rządu instrukcje, ażeby oświaj.  
czył rządowi waszyngtońskiemu, że Hiszpanja udziela 
tym obywatelom amerykańskim, którzy będą stawieni 
na wyspie Kubie przód sądem wojennym, prawo usta­
nawiania własnych obrońców. T rak ta t  z 1795 r. nie 
zawiera żadnego w tym względzie zastrzeżenia. N i­
niejsze postanowienie rządu hiszpańskiego rozstrzyga 
tę kwestję w duchu memorandum wystosowanego przez 
F ish ’a do Hiszpunji.

* Rangoon, 18 listopada. W ładze  natrafiły na ślad 
sprzysiężenia, które miało na celu zawładnięcie arse-

binę (p. Popielówna). Tę jego  zachciankę matrymo- 
njalną, podziela także i towarzysz —  rówuież inwalida 
p. G  wal bert (p. Rapacki). Przypadek  wynikły z zep­
sucia się powozu, sprowadza miłą kuzyneczkę do domu 
starych kawalerów, i z tego powodu wywiązuje się 
szereg, jeżeli nie scen to przynajmniej sytuacji komi- 
oznych i... nudnych bo dość pospolitych, gdzie je d n a k ­
że Żółkowski ze swoją pantominą nieporównaną i z 
swemi drobnemi a nieoszacowanemi odcieniami w grze
i w dykcji, ożywia scenę i rozwesela widzów, nie wielką 
mając pomoc w swoim towarzyszu, który też z końcem 
sztuki, wyrzekłszy się młodej k rew n iaczk i , zwraca 
swoje afekta do starej cioci Pauliny  (p. Figarskn).

W dziedzinie dram y— zawsze toż samo, też utwo­
ry i taż sama czarodziejka, którą zbytecznie byłoby 
wymieniać po imieniu.

W łoskiej operze musiało się coś przytrafić: publi- 
czność nie może doczekać się pierwszego przedstawie­
nia „ A idy“. Powiadają, że główną w tej operze par- 
tję śpiewać będzie pani Dowiakowska.

Nowy balet „Bogini W alhalli” , sprzykrzył się już 
publiczności: na ostatniem przedstawieniu, w zeszły 
P^ tek , widzieliśmy zjawisko niezwykłe: loże świecące 
pustki mi. Lecz wykonanie baletu było również do­

skona łe ,  jak  zawsze. Ballerinie, jak  zw yk le ,  nie 
szczędzono dobrze zasłużonych, pełnych zapału okla­
sków.

I
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nnTem ! spalenie inTas'ta. A resztow ano znaczną liczbę  
birm anów podejrzanych o należen ie d o  tego  eprzyeię- 
żenia.

- w
R ed ak tor, Ig. Berg'

I ’ R X ^ V V O D N I K  W A R S Z A  W S K L

W arszaw a  
d n i u  10 (22) listopada

Ssostrxeieuia  meteoir$t6|if6iafc ' “ ; 
d o s tu e io n e  przez obsorw atorjum  w arszaw skie .
5 11 -i:. !Mia«8 (W , tiśttfpada l'dH

.1 0 Jjp fn jm jiu  £(?*-
] wiutrzu k p n ,-  
j wndzone a o O" j

śM.Hńipodług l)tdc ja - | 
sza.

fiigm l «/

■ „ . : g  1

KitirimM 
wiatr a.

v t r r ,3 ■ T k ib iy  —'

*• 1 i 37  8 + 1.2 9 ft | ( poł.-tw stfjodni.
1 ? 3 6 .8 + 1 6 98 p o ł.-w schcdn i

9 7 3 8 .7 F 1.5 9 8 poŁ -w suhodui
Dnia 9 (21) Listopada 1976 roku.

g- ^ j 7 4 1 .4  | + 0 .7 j 95 p ó ł.-w sch o d n i.
1 7 4 2 .5  1 f 1.6 1 81 p ó t.-w sch o d n i
» [ 7 4 3 .3 0 .2  | 1 On p ó ł.-w sch o d n i.

(K )t’r£

SKOS 
W e  Śro-

W i d o w i  s  K  a,.
R E P E R T U A R  T E A T R Ó W  W A R S Z A W S K IC H , 

d ę ,— w teatrze wielkim: o p era  A id a ,  a r ty s tó w  w łoskich;
a b o n a m e n t N . 1 l i t .  A .;— w teatrze rozmaitości: k q m ed ja  P o­
t y  ty  W nij w e c z w a rte k , — w teatrze wielkimr b a le t B ogin i Wal" 
h a l l i ) — w teatrze rozmaitości: d ra m a t E p id e m jd j  w p r ą je k ,  — 
w teatrze wielkim: o p e ra  A id a ,  p rzez  a r ty s tó w  w łosk ich ; u b o n a -  
m e n t N . l i t .  B .; —  w teatrze rozmaitości: k o m ed ja  Nietoperze) 
w so b o tę ,— w teatrze wielkim: o p e ra  Aida, p rzez  a rty s tó w  wło- 
Bkick; a b o n a m e n t zaw ieszony ;—  w teatrze rozmaitości: k o tn ed je
Nic bez przyczyny (debiut pani Góreckiej)', Flecista; W j e ­
sieni; w n ied z ie lę ,—  w teatrze wielkim: b a le t Pan Twardow ­
sk i ; — w  teatrze rozmaitości: k o m ed ja  Fałszywi Poczciwcy.

W I E L K I  T E A T R . —  Dziś, W p o n ie d z ia łe k , k o m ed ja  w 5 -u 
a k ta c h , FebriS A u r e a ,  — (p o  cen ac h  te a tru  ro z m a ito śc i) .— P o czą ­
te k  o g o d z in ie  'i l/ 2. — Jutro, w e w to rek , p ierw sze  p rzed staw ie n ie  
o p e ry  w łosk ie j,—  o p e ra  A ida, a b o n a m e n t zaw ieszony .—  Wczoraj, 
było  osób  7 3 5.

TEATR ROZMAITOŚCI.—  Jutro, w e w to re k , kom ed ja  Fc- 
briS A u r e a .  —  P o czą tek  o god z in ie  7 ’/ a . —  Wczoraj, było osob 
7 8 5 .     , . _

W  S A L A C H  R E D U T O W Y C H .—  W niedzielę, d n ia  16 (2  8 ) 
lis to p a d a  r . b ., o go d z in ie  1 z 'pctłhdiiia, O dbędzie się  p h d  d y re k ­
c ją  d y re k to ra  o p e ry  T e a tró w  w arszaw skich  J a ń a  Quatriniego,
W ielk i p o ra n e k  m u z y c z n o -d e k la m a c y jn y  n a  dochód  n ieza -
m oSnyck s tu d e n tó w  C esa rsk ieg o  w arszaw sk iego  u n iw ersy te tu . —  
P ro g ram : Część I - a .  1 . U w ertu ra ; -2 . D u e t z o p e ry  „ I  M a rin a r i,” 
R o s s in ie g o ,— w y k o n ają  pp . C ieślow ski i C h o d ak o w sk i; 3 . „C zuty,” 
M o n iu sz k i,— w ykona p. W asilew sk i; 4 , R o m an s z  op. „G iovanna 
d i G u zm an ,” V e rd ie g o , —  w ykona p . C hodakow ski; 5. U stę p  z p ie ­
śn i, W in c . P o la ,— w ypow ie p. K ró lik o w sk i; 6 . W a lc  z cien iem  
z o p ery  „ D in o ra b ,” M e y erb e e ra , —  w ykona p a n i Ja k o w ic k a ; 7. 
D u e t z o p e ry  „G io v an n a  di G u z m ą n ,” V e rd ie g o ,— [w ykonają p an i 
D ow iakow ska i "p. F i ł ie b o rn .— Część I I .  8 . K aw a tin a  z to  w arzy- 
śżen ićm  o rk ie s try , R a f f a ,— W ykona p . G órsłci; 9 . a )  „G odzina," 
e le g ja  M ick iew icza , b ) „ H a g a r  n a  puszczy ,” U je jsk ie g o , —  w ypo­
wie p a n i M odrzejew ska; -1 0 ,  A rja ,. P a llo p L —  w ykona p a n i  M o ­
d rze jew sk a ; 1 1 . ,L irn ik ,” 'łM onm szkg— w ykóńa p . F ił ie b o rn ;  1 2 . 
A ir H o n g ro is , F .rk la ,—  w ykona p an i D ow iak o w sk a ; 1 3 . „ P ija ń ­
stw o ,” s a ty ra  K rasick iego ,-1— w ypow ie p. Ż ó łk o w sk i; 1 4 . M arsz  
* <?pery „ T a n n h a u se r,"  W a g n e ra .— N ra  4 , 6 , 7 , 11 i 12  w yko­
n a n e  b ę d ą  z to w arzy sz en iem  o rk ie s t ry .— C en a  b ile tów : rs . S , r s .  
2 , rs . 1 ko p . 5 0 ,  rs . 1 ; g a le r ja  kop . 5 0 .—  B ile ty  n a b y ć  m ożna 
w k s ię g a rn ia c h : pp . G e b e th n e ra  i W olfa, H ó s ic k a , o raz w c u k ie r­
n iach  p p . Ja n o w sk ie g o  i T o u ra .—- U p ra sz a  się  szan o w n ą  p u b li-  
ezność, aby  w chodziła do sa li w ejściam i oznaczonem i n a  b ile tach .

W  S A L I  A L E K S A N D R O W S K IE J  W  G M A C H U  R A T U S Z A .
t  . . .

We Wtorek, d n ia  1 8 . ( 3 0 )  lis to p a d a , o g o d z in ie  8 -e j w ieozo- 
ćć ia , d an y m  będzie  n a  d o ch ó d  n iezam ożnych  uczn iów  i u czenn ic  
W arsz aw sk ieg o  In s ty tu tu  M u zycznego  W ieltU  KoUCOtt pod d y ­
re k c ją  A p o lin a reg o  K ą tsk ie g o , w k tó ry m  p rz y jm ą  udzia ł: p an i 
F rid ę tT ć i-.Jak o w ick a  ( ip le w );  p . W ład y s ław  G ó rsk i  ( sk rz y p c e ) , 
chóry  żeń sk ie  i m ęzkie  In s ty tu tu  M uzycznego , o rk ie s try : w ie l­
k iego  T e a tru  i I n s ty tu tu  M uzycznego , razem  osó b  2 0 0 .— W  k o n ­
cerc ie  ty m  pom iędzy  inuem i w ykonane zo s tan ą  p o  T U Z  p ierw szy t

w W arszaw ie: T ro n y  K. G o u n o d a  pod  ty tu łem : „G allja" , ch ó r 
m ęzki i ż eń sk i z o rk ie s tr ą ;  „C hór A n io łów ” kom pozycji W ła d y ­
sław a Ż e le ń sk ie g o , na  g ło sy  ż eń sk ie , so p ra n  so lo  z to w arzy sz e­
n iem  o rk ie s try ; M arsz  w eselny  z o p ery  „ T a n n h a u se r”, R . W a ­
g n e ra , ch ó r  i o rk ie s tra .—  S zczegóły  p ro g ra m u  afisze don iosą . —  
B ile tó w  n u m erow anych  do  k rzese ł p ierw szych  rzędów  po rs- 3, 
do  dalszych  rzędów  po rs. 2 i po r s  1 kop . 5 0 , na w ejście do 
sa li i n a  ch ó r po  r s .  1 , a  ita  g a le r ję  po k o p . 5 0 , d o stać  m ożna 
w k s ię g a rn ia c h  p p . G e b e th n e ra  i W olfa na K ra k o w sk ie m -P rz e d ­
m ieściu i F e rd y n a n d a  H ó sic k a  na  S en a to rsk ie j u'.icy N . 4 6 9 ;  a 
w dzień  k o n c e rtu  p rzy  w ejściu do sa li i na  g a le rję .

W Y S T A W A  T O W A R Z Y S T W A  Z A C H Ę T Y  S Z T U K  W } -  
K N Y C II .—  O tw a rta  codziennie, od g odziny  1 0 -ej ra n o  do góilzi- 
ay  S-ej po p o łu d n iu , w g m a th u  obok k ósc io ta  sw . A nny . — W ej­
ście od osoby w dn ie  pow szednie kop . 15 ; —  w n ied z ie le  zaś i 
św ię ta  ko p . 5.

G A B IN E T  Z O O L O G IC Z N Y  (w  g m ach u  u n iw e rsy te tu  w ar­
sz a w sk ie g o ) .— O tw a rty  W n i e d z i e l e  b e z p ła tn ie .

C Y R K  L E O N A R D A  (p rz y  ulióy W ło d z im ie rsk ie j) . —  Dziś 
i  codziennie, P rz e d s ta w ie n ie .— T ow arzystw o sk ła d a  się z p ie r ­
w szorzędnych  a r ty s tó w  i kom ików . —  T re s u ra  kon i j a k  n a jle p ­
s z a . — K o stju m y  i in n e  p rz y b o ry  e le g a n c k ie .— O rk ie s tra  pod d y ­
re k c ją  k ap e lm is trza  I1. S tam m a. —  C en a  m iejsc : L oża n a  4 -ry
osoby  rs . 6 i  k o p . 20  nu u b o g ich ; loża na 6 o só b  rs . 9 i ko p . 
3 0  n a  u b o g ich ; m ie jsce  num ero w an e  w try b u n ie  r s  1 i k o p . 5 
n a  u b o g ich ; p a rq u e t  rs . 1 i ko p . 5 n a  u b o g ich ; I - e  MAjiśce k ó p . 
6 0 ;  I l - e  tatiejsee kop. 4 0 ;  IH -e  m iejsce  ko p . 2 0 .— K asa O tw ar­
ta  .o d  godziny  11 z  ra n a  do 1 z po łudn ia  i  od 3 -e j do k o ńca  
p rz e d s ta w ie n ia .— O tw arc ie  cy rk u  o go d z in ie  6 * /2. —  P o c z ą te k  o 
g o d z in ie  7 l/.j w ieczorem .

T IV O L I  (p rz y  u licy  K ró lew sk ie j) . —  JJziś i codziennie, Wie*
ozór muzykalno-wokalny p ie rw szorzędnych  śpiew aczek n i e ­
mieckich z- W ie d n ia .—  P o czą tek  o go d z in ie  7 -e j w ieczo rem .—  
W ejśc ie  bezp ła tn o .

* W  dh iń  9 ( 2 1 )  b i« i. m ieś. i r«, M ikrych w Śniiu cyw il­
nych śzp itaU eh : p rzybyło  3 8 . w yzdrow iało 5 0 , u inarló  5 , p c - 
zostało 1 6 3  7 (m ężczyzn 7 6 8 ,  k o b ie t 8 3 9 ż n ich  w szp ita lu  
sta rozak o n n y c ii m ężczyzn 10 7 , k ob ie t 1 1 4

BiLTRO INFORM ACYJNE
o nędzy w y ją tk o w e j  sprawdzonej przez Siostry Miło­

sierdzia, poleca miłosierdzia publiczności W arszaw skiej,
ulica llrywańska 8 nowy.

W y j e c h a ł :  — Jeueral-major Gadon, do Brześcia L i­
tewskiego,

A-
dl'W ‘,1 U lica

N azw isko  lu b  
in itia te

6 B ro w arn a
1
S u ra  K szak

6 W iśluua C h a ja  K szak

34 T a m k a Ł a z a rz  E lż b ie ta

2 0 7 P ra g a  Z ąb k o - S ow iń sk a  W i-
w ska k to r ja

2 9 1 P ra g a  M o­ N ow akow ska
sk iew sk a Z o fja

36 W o lsk a B atdykow ska
M a rja

7 W id o k K raszew sk a  J ó ­
zefa

9 S to -K rzy zk a J u l ja  S o .. . .

V9 Z ło ta W a n d a  F r a n . . .

41 O g ro d o w a R e in h a rd  M a rja

33 N ow o lip ie K o p ań sk a  J u l jn

1 1 P iw n a J ó z e fa  Ż u ........
15 F re ta  w ązka L ew an d o w sk a

M a rja
52 N o w o lip ie B o rk o w sk a  B ro­

n is ław a
9 Z akroczym sk . T e k la  U n i,.„

U W A G I

W d o w a, ch o ro w ita , dz ieci 
d ro b n y c h  tro je .

W dow a, d z iec i d ro b n y ch  
t ro je .

M ąż w sz p ita lu , cho ra  sam a, 
d z iec i d ro b n y c h  dw oje.

W dow a, dz iec i d ro b n . tro je .

S p ara liżo w an a , d z iecko  małe.

W dow a, chorow ita , d z iec i 
d ro b n y ch  czw oro.

W dow a, c ó rk a  ob ło żn ie  cho- 
r a ,  sy n  id jo ta .

W dow a, d sie c i d ro b n y c h  t r o ­
je ,  ■ ty ch  2 -je  ciężko chore .

W d o w a , dzieci d ro b n y c h  
sześc io ro .

M ąż n ieobecny , d z iec i d ro ­
bnych  tro je .

M ąż sp a ra liżo w a n y , dz ieci 
d ro b n y ch  tro je .

W c iężk ich  ran ach , 
jż z m a rł obecu ie , dzieci 
d ro b n y ch  czw oro .

W dow a, ch o ra  n a  rę k ę , d z ie ­
c i d ro b n y ch  czw oro.

W dow a, ch o ra  ob ło żn ie , d z ie -  
oi d ro b n y c h  czw oro .

O Ć I.E
0 1 0 ,1

l i  I  «) f  T  A  €  J  Ł\ T O P  V  M.
i ___

N. D . 7112.
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Z a r z ą d u  O k r ę g u  I u t e n d e n t u r y  

W a c ł a w s k i e g o  O k r ę g u  W o j e n n e g o

o porządku z a o p a tr z e n ia  W arszaw skiego Okręgu w  prow iant i furaż

na 1876 rok.

Zarząd Intendentury Okręgowej podaje  niniejszem do wiadomości publicznej, że do dostaw y na rok  1876 na­
znaczone zostały: żyto, m ąka  jęczm ień, kasza gryczana i jęczmienna, owies, siano ^ s łom a. W miejsce kaszy 
jęczmiennej, nozwala się przedsiębiorcom dostaw iać  kaszę pszenną w proporcji  połowicznej.

Ilość m a jący ch  się d o s ta w ić  prGdnktćw na 1876 rok ja k o  tez  m iejsca  odstaw y i tak o w /ch ,  wyszczególnione 
są  w dołączonych przy n iniejszem  dwóch wykazach, to je s t :  prowiantu  Nr. 1 i furażu Nr. 2-

Zaopatrzenie w przytoczone produkty, uskutecznione będzie za pośrednictwem  licytacji , odbyć się m ajace j  
w W arszaw skie j  Okręgowej -  Radzie Wojennej, przy zachowaniu przepisów ustanowionych w tym  Celu przez Radę 
Wojenną, które, j a k  również 1 term ina licy tacji ,  są  ju ż  opublikowane przez Ministerjum Wojny w Dzietiuikach obu 
Stolic, z nadmienieniem że ndziela się Wojskom prawo s taw an ia  do l icy tac j i  na zaopatrzenie  się w furaż na swe 
potrzeby, oraz; O t c . - ,  . -W,b , K i

1) P ro jek tow ana do do staw y  ilość furażu, obliczona na roczną  potrzebę do punktów sta łego rozlokowania 
w ojsk , ja k a  też  i na potrzeby rozlokowanych w ojsk  obozem pad  m Końsk oddana będzie do dostaw y na wszystkie 
t rzy  produkty niepodzielnie. Ilości zaś, wylicfcbne jedynie n r  czas rozlokowania w o jsk  obozem pod W arszawą, mo­
g ą  być przyjm owane w  dostaw ę oddzielnie na każdy produkt

2) Wyznaczenie udziału  drobnym przemysłowcom, dozwala  się:
a) Z p oporcji, t a k  rocznej każdego oddzielnego punktu, jako  też  i obozowych potrzeb po*Kodskienś, w  zebra ­

nia w szystk ich  trzech  produktów:
ov» *n 3,000 rzrlnirrtiej
• inną 15,000 pudów
•łomy ‘*'{9,000 u: ' ,,

b) Z proporcji  na po trzeby obozu pod W arszawą, osobno każdego prodoktu:
owsa 5,000 czetwiertiej
• inna 30,000 pnilun
• Istni, 6,000 ,, ./ . j-_ . /-.I, ',•

3) Worki powinny być płócienne lub konopne
Do dostaw y  żyta  w ilości 300 funtów, mąki 7 pudów 10 funtów jęczm ienia  i kasz  po 8  pudów, wym iary  cze- 

tw ier t iow ych  w a k ó w  powinny trzymać: długości dwa arszyny jeden werszek, szerokości jeden  arszyn jed en  wer- 
szek Owies m eżt być dostaw iany w  tak ich  kulach lub workach, k tóreby ty lko  odpowiadały swemu przeznaczeuiu 
t o  j e s t ,  całości odstaw y produktu w o jsku  na m ieisce . o - .  f .

4) Ceny na przykrycia  oznacza ją  się: pod odstaw ę prowiantu pięćdziesiąt kopiejek, a pod owies dwadzieścia
kopiejek,p^olongacj e Da 0(i st dwę furażu udzielane nie będą-

t r z y  niniejszem dołącza ją  się oddzielne warunki no dostaw ę prowiantu i oddzielne na dostaw ę furażu.

y W A R U N K I
Na dostawę furażu dla wojsk Warszawskiego Okręgu Wojennego

n a  1 8 7 0  r o k .

1. Przedm ioty dostaw y i przym ioty takow ych.
Do dostawy należą: owies, si mo i słoma. Produkty te  powinny posiadać przym ioty określone w 

rozdziale 138 księgi XII Zbioru postanowień W ojennych z 1869 roku,
O w ie s :  powinien być czysty , suchy bez p lew , posiadać ziarno pehie, czetwier-t 8 czetwiei’ykowej 

urzędowej miary powinna trzym ać-w agi 5 pudów 25 fuhtów  z kułem , który m a ważyć 5 funtów . Jeśli 
owies będzie dostawiony w workaćh, to czb'twiett’ owsjił powinna ważyć 5 pud. 23 funt. łącznie z wor­
kiem , który ma ważyć 3 funty.  ̂ . . . . .

Siano, powinno być suche, nie błotne, bez turzycy, nie nagniłe, nie pochodzące z warstw podmo- 
czonych i s z c z y t o w y c h  stogów , jeśli zaś skutkiem  deszczów straci kolor i będzie m ieć w ygląd  ni co po­
czerniały, lecz na paszę dla końi będzie dobrem , pożyw nem  i nieszkodliwem , to takow e będzie przyj­
m owane. y jr i L..C , - 7Słom a, powinna być świezą^śucha, czysta, nie ztńięszana z ińneuli roślinaińi.

Uwaga 1, Jeśli p o d ł u g  z e b r a n y c h  wiadomości przęz Zarząd ln!endehtury w przedmiocie urodzaju na 
ow ies, stan ziarna o k a ż e  się te g o  rodzaju, żc przy przyjmowaniu go od przedsiębiorcy, potrzeba będzie do 
pełniąc dosypkę, oprócz o ś m i u  c z e t w i e r y k o W » f n a  .dopełnienia wagi wymagalnej niniejszymi wariinkam i- 
to i l o ś ć  dosypki na czetwiert’ będzie oznacz.ena i zakomunikwana przy licytacji.

Uwaga 2. Siano może być-tk>£iaf-eza««.i w prassowąnym stanie

2. Termina, m iejsca i porządek d ostaw y.

iUHLUI UhblliyiiHlil.
Jeśli z sp o trse b o w a n y  fu raż  nie będzie przedstaw iony  do o d d a n ia  w całkow itej ilo sc iJu b  ezęści onej, w czasie oznaczonym  w zapotrze 

bowauiu, te W ojska niezw łocznie rozporządzają  się kupnem  takow ego  w stosunku  nie dostarbzonei ilości; zakupiony więc fu raż  przez W olska 
w ytrąca się z dostaw y.

W szystkie w ydatki, jak ie  ty lk o  mogły by się okazać  do chwili osta tecznego zdan ia  furażu do oddziałów  W ojsk , ja k o  to: rozw ózka, w a­
żenie, m ierzenie i t. p. obciążają  w zupełności przedsięb io rcę.

Przedsięb iorca obow iązany je s t dostaw ić owies w sw ych w łasnych k u lach  lub w orkach, odpow iadających swemu przeznaczeniu: dostawy 
produktów  w całośc i wojskom, h następnie zab rać  ich  po opróżnieniu  z powrotem .

Przygotow anie furażn przedsiębiorca może nskutbbzh/dć w różnych  gubern iach , n.i zasadzie obow iązujących praw , z zachow aniem  przepi­
sów wskazanych w U staw ach o społecznej żywności, i handlu . N a rachunek  zakontrak tow anej, ilości li ty lk o  d la  W ojsk rozlokow anych obo­
zem, przedsięb iorca pow inien m ieć w zapasie nśjjm ód, na  dwa tygodnie przed przybyciem  W ojsk  do obozu, a  następn ie  i w ciągu całego pq- 
stoju W ojsk, furaż w ilości wyro'wny wającej n ie mniej ja k  połm iesięcznej p a rtji jak ie  się mają zw ykle dostaw iać, a  k tó re to zapasy obow iązany 
okazyw ać w m iejscach ich sk ładu urzędnikow i delegow anem u od Z arządu  In ten d en tu ry .

O czasie rozpoczęcia dostaw y d la  W ojsk obozowych o w ojskach ja k ie  m ają b -ć  zgrom adzone na obóz i o W ymagalnych półm iesięcznyćh 
partjach  furażu, w przybliżonej ilości, Z arząd In ten d en tu ry  obow iąznny je s t zaw iadom ić p rzedsiębiorcę na jed en  m iesiąc naprzód, przed przyby­
ciem W ojsk na  postó j obozowy.

dostaw a 
ug cen  
d o s ta -

zaw iadom iony o o d trącan ia  
S ierpnia . W sku tek  po- 
tygodn i od dnia odebra-

- - . . i . _ . .  i .  — --------------— — ——, — — j ——. . .  ,....... |  -------yu.orcp zad a tk i, będą się po ­
trącać z pierw szych należności jak ie  mu będą przypadać podług k o n trak tu .

s r r ®ch u ',8,c rdko tltrak tow anycS  do którego Kohviek punktu  i k tó rego  kolwiek pow iatu partji, p rzedsięb io rca obow iązany będzie dosta -
In t  d**t ta ^*e cenau*1 kontrak tow ych , o ile okaże  się  tego po trzeba  i do innych  punktów  tegoż sam ego pow iatu, p o d łu g  w skazania Z arządu

3. Z asiłk i od Skarbu.
W term inie dwóoh-tygodniowym  od dnia zaw arcia k o n trak tu  w Z arządzie In tenden tu ry  Okręgowo) na dostaw ę furażu , i w ciągu tegoż te r­

minu od duia o trzym ania W lu teudeiitu rzo  kon trak tó  w zaw artych w Izbach  Skarbow ych, może by a wydanym p rzedsięb iorcy  zadatek , jeśli togo ż ą ­
dać będzie, do wysokości jednej trzeciej sumy przćdsięblorA w a, p o i  zajicVuldhle oddzielnej kaucji p ien iężnej rubel z i  rubei

D o liczby pieniężnych kaucji, oprócz gotow izny za licza ją  się:
a ) K apitały  Państw ow e, bilety  K redytowo P ań stw a  jak o  też i iuue papiery pieniężne przes Rząd w ypuszczone w obieg, jak o  też akcje , ob li-

się
powinny 
partj

Z ażądany furaż , przedsiębiorca obow iązany je s t zdaw ać w prost do m iejsc pobytu sztabów: półkow ych, szwadroueW yelł, aśeiiłtlwyćh, b a te 7 
ryjnycb i innych oddzielnych części wo,sk, w tych term inach, jak ie  będą  wskazane w zapotrzebow aniach.

' i  „  Hg a .  T e rm ina  zdau ia  fu rażu  powinny hyć naznaczone, przez W ojakJt.na 5 dni p rzed  rzeczyw istą po trzeb ą  takow ego.
ir if lb  w  k t

. .  . .  . . .  . .   p rzedsiębior­
cy przystąpić m eza łocznie do sprze loży takow ych, w skutek  czego p sp ia ry  imienne, nie ia io ze j będą przjułuw .tuo, jak  z blabkiotowem i 
nadpisam i, zalegalizow ane pod ług  przepisów  praw e i i  wy.naganych,— i

b) N iezapłacone kwity Z arządw  po części W ojskow ej, za przyjęte od p rzedsiębiorców  przedm ioty lub p ro d u k ty  dostaw ione p rzez  nioh
na mocy zaw artych zobow iązań. Kwity przyjm ują się w całkow itej ich w artości, —lecz za caty  toń czas, prze* k tó ry  będą się z n a j­
dow ać w depozycie czyli na kaucji, przedsiębiorca uie ma praw a żądać pror-eutów od sum na jakie są wystawiono, a  k tó re to sumy przypa­
dają  mu »o w ypłaty. ^
P o d  mianem l a * u c j i  pieniężnych rozum ieją aię bezim ienne bilety  m iejskich banków  stow arzyszonych, k tó re będą przyjm ow ane 

na kaucje stosownie do rozdziału  31 P ostanow ienia o tych bakach , miauowicio: w nom inalnej w artości ńa rówiii z gotow izną, lecz tylko p rzy  do­
stawach do tych gubernji, w których egzystują bńhki, które td bilety puściły  W obieg.

D o pieniężnych kaucji zaliczają  się także listy likw idacyjne K ró leitw a Polskiego, k tó re będą  się przyjm ować na  kaucje po cenie 8 0 %  nom i­
nalnej ich w artości.

T ak  samo będa przyjm ow ane na zadatk i budowle m urow ane w obu S to licach , akcje, ob ligacje, bilety udziałow e pryw atnych towarzystw 
i t. p ., mianowicie podług tego wykazu M inisterju u S karbu  w k tórym  wystawione są  ceuy tych papierów , w celu p rzy jm ow ania ich na  kaucje  w 
przedsiębiorstw ach d la  S karou . T ak ież akcje, obligacjo i bilety u d z itło  we dl* których ceny w przytoczonych w ykazach nie będą oznaczono tein 
samem na kaucje przyj s i t u  wane nie h ę d q .

O b jaśn ia  się że wydanie przedsiębiorcy kuponu o 1 asyguućji ( ta lu  act) poczytuje się ju ż , za w ypłatę pieniędzy; w tak i sposób może predsię-
biorea otrzym ać w c ią g u  prze lii tbio.-stw i k v o tj  do w y ję k ę iji  r *  -      •
i jeszcze niedokonanej dostawy, a le  w tym celu ] 
datki, w skazując takich terminów najwyżej trży. 
dni od dnia przedstaw ienia kuućji przez przedslębie 
czasie, teuże nie uw a n ia  się skutkiem  tego od w ykonania umowy, 1 ccz w ypłaca mu się po 1 %  na m ieńąc od n iew ypłaconej sumy^ poczynając o b li­
czenie takow ego p ro .en tu  w miesiąc od  dnia przedstaw ienia kaucji.

P rzedsiębiorcy , k tóryby nie skorzystał z tych term  nów z wlas lyeh przyczyn, lubo dopuszcza się w ydanie do wysokości trzeciej części z a ­
datkowych pieniędzy po upływie nozm czonych term inów , leez w t i k  m jedynie raz ie , jeśli to okaże  się m iżeb.tem  zc w zględu na s ta n  o d k ry ­
tego kredytu Z arządu  O kręgu In tenden tury , w przeciw nym  razie p rzedsiębiorca nie może mieć praw a, nietylko ro śc ić  jak ichko lw iek  pretensji do 
Skarbu, ale nawet i przytaczać tych okoliczuęśji na uspraw iedliw  ouie swej nioakuratności, lub dom igać się ze w zględu na  nie, jak iegok  tlw iek 
uwzględnienia w wykonaniu przyjętych zobbw iązań. Zadatkow e pieniądze w ytrącać należy z wydawanej przedsiębiorcy lub jego pełnom ocniko­
wi zu p ła ty za  rzeczywiście dostaw ione produkty , za każdą razą  stosunk i ro  do wysokości w ypłacającej się należności podłóg cou s k o n ta k to w a ­
nych, tak , aby  z ukończeniem  całkow itej zap łaty  podług urn iw y, zrouliz i wane zasta ły  już  naprzód w ydane p ien iądz;; w rnia ę tyoh w ytrąceń, b ę ­
dą także zw racane kucje, p rzyjęte n a  zabezpieczenie zadatków .

4. Porządek przyjm owania furażu
P o dostaw ieniu furażu do miojse p rzeznaczonych i po okazaniu  przed zdaniem  takow ego dobroci i wagi określonej w punkcie pierwszym 

przyjm owanie furażn przez w ojska będzie uskuteczniane w tym ję, dniu, U b w ostatecznym  razie w następnym  dniu bez przerw y w m iarę środków  
jak ie  dostarczy  przedsiębiorca d la  przenoszenia i sk ładan ia . Po zupelnem  ukończenia zdania fu rażu , p rzedsiębiorca zobow iązuje się za każdą 
razą pośw iadczać swoim podpisem lub swego pełnom ocnika, pozycję prz(chódo  vą wykazu rachunkow ego wojsk, że w zupełności ta  ilość p ro d u ­
któw i m aterjałów  rzeczywiście przez niego je s t zdaną i zapisaną zgoduic na dochód.

Na dowód odebrania furażu , Z arząd W ojskowy wygotowuje kwity w dwóch egzem plarzach, z k tó rych  jeden wydaję się p rzdsiębiorcy  lub 
jego pełnom ocnikow i przez Dowódcę, tej części W ojska, dla której d o jtaw a  uskutecznioną zosta ła , d la  p rzedstaw .en ia  go Z arządow i In tenden­
tury  Okręgow ej celem odebrania przynależnych pieniędzy za zdane produkty ,— a drugi z napisem  „(yfi-ina i r b  KŚurauifift” — przesy ła  się przez D d- 
wódcę A ojska  pierwszą pocztą do Z arząd i In tendentury , d la liiśd teczn i; fih podlng niego obrachunku; lecz na  zasadzie tego dup likatu  w ypłata  
pieniędzy nie może mieć m iejsca.

W razie zbrakow ania przez W ojska j ikiegókolw ick p ró lu k tu  z l i- łb y  o Ist.iwionych, p rze  Isię b io rca  obow iązany takow y zam ienić n a  inny 
iv zupełności dobry, w ciągu tegoż samego duia, a .a jp ó iu ie j następnego, w przeciwnym bowiem razie W ojska zakupią zaraz zab rukow aną ilorć 
furażu na jego rachunek.

J e ś li przedsiębiorca uważać będzie zbrakow anio nioslnsznń; to spory  w tym przedm iocie ro zstrzy g a ją  się w czasie zebran ia  wojsk na  obók 
pod W arszaw ą—porządkiem , wskazanym  w 29 ró id z ia le  U ltaw y  18 71 r., a punktach  sta le  go rozlok ow ania W ojsk— podług p o rząd k u  istn ie jące­
go dla rozstrzygania sporów  przy dostaw ach prow iantu. W skutek  pow yższego, w razie delegow ania na g runt, na  zasadzie 29 rozdziału , do roz? 
jaśnienia sporów- umyślnych delegatów, koszta tej delegacji za licza ją  się na raehonek  strony w innej.

5 . W ypłata pieniędzy przedsiębiorcom.
Po przedstaw ieniu  Zarządow i In tenden tu ry  O kręgow ej zakw itow ania na zdaną w oznaczonym  tećm ińie Ilóśś; furażu) Uskutfecznia się o b ra ­

chunek, i w ydaje się przedsiębiorby w przeciągu dwóch tygodni, kupon asygnacji ( ta lo n ) na  przypadające mu podług kon trak tow ych  cen pienią­
dze; przytem  potrącanem  mu będzie na rzecz in tenden tsk iego  k ap ita łu  w sparcia, po 10 kopiejek  od każdej czetw ierti owsa.

Za dostaw ione z owsem i odebrane z powrotom od W ojsk kule lub worki, p o trą c a  się p rzefsięb io rcy  z całkow itej ceny za p roduk t s  
nakryciem , połow iczna w artość kula lub w orka, ja k a  je s t oznaczona w kontrakcie .

W y p ła ta  za pokw itow aniam i za dostaw iony furaż będzić usku teczn ianą przez Z arząd O kręgow ej In ten d en tu ry  w tych m iejscow ościach ,-^ ' 
k tórych życzyć sobie b ęlz io  przedsiębiorca, to je s t w m iastach ghhernialu 'ybh lub pow iatow ych; a w ydaw anie zw olnionych kaucji, w y d aw an iu  
będzie ty lk o  z tych K ass, w depozycie k tó rych  też kaucje będą prżechow yw hne. K aucje  pow inny być przechow yw ane: sk ładające  s ię  z p ien ięż­
nych papierów , w K asie G ubernialnej togo m iasta, gdzie zhw arty został kon trak t, a  pozosta łe  inne pap iery  jak o  też i dowody zastępujące kaucje 
p rzechow ują s ię  w tym Z arządzie, k tó ry  obow iązany je s t prow adzić ob rach u n k i z przedsięb iorcą.

Je ś li  przedsięb iorca objawi życzenie , aby kaucje  były  przechow y wane w m iejscu usku teczniania dostawy, to takow e p rzesy ła ją  się d e  K as-  
sy w skazanej m iejscowości na koszt przedsiębiorcy.

6 Nieaknratność i odpowiedzialność priedsigbiorców.
a ) N ieakuratność przedsiębiorcy  poczytuje sig: skoro  zupełn ie n o odstaw i należytej ilości furażu do m iejsc zdania, lub też  nie vt okreato 

nyra podług umowy term inie, a lbo  też chociaż i odstawi, ale produkty  nie będ% przyjęte z powodu ich w adliw ości i  skutkiem  tego będą nabyfte 
inne przez W ojska. W  obydwóch razach  śc iągają  się od niego koszta zabezpieczenia (TłcycrottEa) w stosunku  w skazanym  w punkcie 7*m podług 
kosztu wynikłego * zakupionego prze* W ojaka furażu, P rzy tem , jeś li p raedśi^biorca dopużcił^‘tfty jtoi' raz u ięak u ra to o śc i w dostaw ie do  jak ie^
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e wymienieniem w

goltolwiek punktu i dopuści się jeszcze po raz drugi nieakuratności do tegoż samego punktu, a nie przedstawi żadnych prawnych dowodów na 
usprawiedliwienie przyczyn tej nieakuratności, to Zarząd Intendentury Okręgowej jest w prawie odmówić mu w zupełności dostawy, do tej miej­
scowości, z prawem potrącenia wszystkich kosztów jakie sig okażą podług rachunku na dostawę pozostałej partji furażu dla taj miejscowości; 
lecz uskutecznianie dostawy do innych punktów i części? z powyższych przyczyn wcale Die jest naruszone, i przedsiębiorca powinien uskuteczniać 
takową podług kontraktu.

U w a g a .  Zakup furażu przez W ojska, w miejsce wybrakowanego, nie poczytuje się przedsiębiorcy za nieakuratność, jeżeli wybrako 
wanie nie będzie zatwierdzone.

b) Jeśli na dwa tygounie przed przybyciem Wojsk na obóz, i następnie bez przerwy podczas trwania całego obozu nie będzie posiada 
furażu w pogotowiu, i nie okaże na składach w naturze zamówionych przez Intendenlurę i mających się odstawiąó półmiesięcznych partji.

W tym wypadku, oprócz strącenia wszystkich kosztów za całą zakontraktowaną dostawę furażu na czas zebrania Wojsk na obóz, przed­
siębiorca może być w zupełności usunięty od dostawy.

7. Zabezpieczenie przedsiębiorstwa.
Na zabezpieczenie przedsiębiorstwa, naznacza się na wypadek nieakuratności przedsiębiorcy, zapewnienie (HeycTOÓKu) które powinno do 

chodzić do wysokości 20%  całej sumy przedsiębiorstwa h a  zabezpieczenio tego zapewnienia, składają się w stosunku ceny całego przedsię­
biorstwa, kaucje w wysokości 20° 9 dozwolone prawem do przyjmow ania: w jednej połowie pieniędzmi, a w drugiej w m ajątkach. Oznaczone 
na 20%  zapewnienie ściąga się na zasadach wjłuszczonych w 6-m punkcie niniejszych warunków. Oprócz tego, przedsiębiorca nie podlega ża ­
dnej innej pieniężnej odpowiedzialności, i jeśliby Skarb znalazł się w konieczności zakupienia niedostarczonej ilości, to takowej nie bę­
dzie jnż nabywać na koszt przedsiębiorcy, lecz ograniczy się na wytrąceniu jedynie przytoczonego zabezpieczenia (HeycToBuHj. 
W obec częstych wypadków n ieakuratności przedsiębiorców , p o trącan a  im będzie naprzód kw ota zabezpieczenia, aż do czasu  osta teczne­
go obrachunku, od przynależnych im wypłat, lub te ż  ob racaną b ,d z ie  na  ich własne pieniężne kaucje, k tó re  wartość ą n ie ustępu ją  go­
towizn e, odpowiednio do postanow ienia R ady W ojennej z dnia 29 M arca 1P67 roku . Vrzy ogólnej zaś n ieakuratnośc i, skoro przedsięb io r­
ca podlega usunięciu od przedsiębiorstw a, zostaje o tem  zawiadomiony, przy zakom m unikow aniu mu ostatecznego obrachunku; ściągnięcie 
żaś przypadających od niego należytości usku teczn ia  się n a jp rzó d  z suui jak ie  mu mogą należeć z ty tu łu  tego przedsiębiorstw a, n astępn ie  
z kaucji osobiście należących do n ieakuratnego p rzedsięb io rcy , i nakoniec z kaucji jem u  powierzonych.

Ściągnięcie długu skarbowego usku teczn ia  się w m iesiąc, licząc od dnia oznajm ienia przedsięb iorcy  rachunku, i jeśli p rzedsięb iorca  
w tym term inie  nie opłaci wszelkich należytości p rzypadających od niego, to V\ ładza In tenden tury  p rzystępu je  nie> włócznie do sprzedaży 
jego kaucji, i z otrzym anych funduszów przelew a do kasjr głów ną sum ę ja k a  się  kw alifikow ała do ściągnięcia, lecz p rocen ta  od zadatków  
i zabezpieczenia nie pobierają się. Kaucje zabezpieczające  dostaw ę, w m iarę akuratnego  uskuteczn ian ia  takow ej, zw racają  się  p rzed ­
siębiorcy, p roporcjonaln ie , to je s t  w połowie pieniężue i w drugiej połow ie m ajątkow e Kaucje zaś na  zabezpieczenie zadatków , będą 
zwalniane stosownie do wskazań w 3-m punkie niniejszych warunków.

,  _  . . V* ‘ w ’ ■ t i  • '  , ś i  C  < J • - U l '  - I • " i  -  *•

8. O stateczni obrachunek.
Po ukończeniu przedsiębiorstw a, form uje się w Z arządzie In tenden tu ry  Okręgowej obrachunek, a  pośw iadczona kop ja  z tak 

wydaje się  dostawcy lub jego pełnom ocnikowi przy samem ukończeniu przedsiębiorstw a i bez jakie jkolw iek zwłoki za Bośrednictwen 
scowej policji tego m iasta lub powiatu, gdzie też  osoby zam ieszkują, za pokwitowaniem, 
i dnia wydania oznaczonej kopji obrachunku .

O brachunek ten  dostawca obowiązany zwrócić nie później jak  w sześć tygodni, z pod,.________0 _________ , ___________  „
się na takow y, i w tym ostatn im  wypadku m a objaśnić przyczyny, dla k tórych się  nie zgadza na oznaczony obrachunek. Je ś li zaś d o sta ­
wca nie zwróci obrachunku  w ciągu 6 iu tygodni oprócz tego czasu (który należy dolicz—1 —  v J — :—  : -------J - ’-----
odezwy, to  obrachunek przedstaw ia się p rzez  Z arząd  In ten d en tu ry  Okręgowej {na rew 
s ębiorcy nie przyjm ują się.

Uwaga. Jeśli sam przedsiębiorca nie będzie się znajdować osobiście, ani jego pełnomocnik, upo­
ważniony do przejrzenia obrachunku i uczynienia na takowym swych uwag, to w takiem razie Władza 
miejscowa której zleconem było wręczenie kopii obrachunku, powinna bezzwłocznie tęż kopję zwrócić 
Zarządowi Intendentury Okręgowej, po czem następnie Zarząd obowiązany opublikować o tem trzy 
krotnie na koszt przedsięciorcy w Dziennikach obu stolic i tych gubernji, gdzie tenże przedsiębiorca 
zamieszkuje i gdzie został kontrakt zawarty, aby 011 lub jego sukcesorowie przybyli sami lub przysłali 
od siebie pełnomocników, z prawnem upoważnieniem, w przeciągu sześciu miesięcy od dnia pierwszej 
publikacji, dla przyjęcia kopji obrachunków i udzielenia 11a takowe objaśnień, w terminie jaki będzie 
im naznaczony. Jeśli zaś w ciągu sześciu miesięcy po publikacji, ani przedsiębiorca, ani sukcesor, ani 
też pełnomocnik nie stawi się, lub stawiwszy się w oznaczonym terminie, nie przedstawi objaśnień sam 
lub przez pełnomocnika, w takim razie utraca prawo na przedstawienie takowych.

Oznajmienie decyzji 11a zarzuty, uskutecznia się w tym  samym porządku, co i oznajmienie samych 
obrachunków.

9. Moc prawa odnośnie d o  przedmioto­
w e  wszystkich wypadkach tu ta j nie wyszczególnionych, kierow ać się  ogólnymi przepisam i określonym i w l a j w y i e j  zatw ierdzonej 

w d n iu ‘26 Kwietnia l87ó roku ustawie, o po rządku  przygotow ywania zapasów  dla władz W ojennych i odpowiadającem i im prawam i Cy- 
wili.emi, o ile te  ostatnie odnośnie ilo przedsiębiorstw a d la  W ładzy W ojennej i odpowiednio do okoliczności stanu  rzeczy, mogą być za­
stosow ane.

Przedsiębiorcy z rzek ąją  się w szelkiej opieki swych praw w drodze sądowej, o ;a rty ch  na m iejscowych postanow ienach.

10- Zawarcie kontraktu i nietykalność umowy
K o n trak t na tę dostawę, ma być napisany na pap ierze  stemplowym  szacunku odpowiadającego wysokości gumy przedsięb iorstw a, 

jako  też i A k t w przedm iocie zaw arcia k o n trak tu , ma być napisanym  także  na  papierze  stemplowym właściwego szacunku  na k osz t p rzed ­
siębiorcy

Uwaga. Jeśli przedsiębiorca przyjął przedsiębiorstwo na sumę wyższą od przyswojonej jego pro­
cederowi, to w zawartym z nim kontrakcie powinno być omówiono w osobnym punkcie, że ściągnięto 
od niego tyleto dodatkowych podatków, w porównaniu z wyższą giidą, i że pieniądze te odesłane 
tam-to.

K ontrakt, zaw arty  na  wyjaśnionych pewyżej warunkach, zachowywać ta k  z jednej strony przez Skarb , jak  i p rzez  p rzedsięb iorcę  
•  całej jego sile, św ięcie i niew zruszenie.

N. 2.
W  Y KI A Z

ilości furażu, żądanego do dostawy na 1876 rok, na potrzeby Wojsk W arszawskiego Okręgu.
•

I l o ś ć  f u r a ż u .

MIEJSCA O DSTA W Y FURAŻU, Czetwierti. | P u d ó w . U W A G I .
| ------------------------------

Owsa. Siana. Słomy.

G U BEN JA W ARSZAW SKA.

Na całoroczną potrzebę.

Warszawa .
Nowy-Dwór
Kutno
Krośniewice
Gostynin .
Łowicz
Skierniewice
Włocławek
Nowo-Mińsk
Góra-Kalwarja

54,990
140

1,570
1,460

110
3,930

110
5,040

320
120
550

268,560
1,800
9,070
7,770
1.300 

26,530
1.300 

28,580
3,970
1,470
3,290

88,200

3,140
3,110

40
6,770

40
10,260

30

1,050
Razem na gubernję . 68,340 353,640 112,640

Oprócz tego na czas zbioru wojsk na 
obóz pod W arszawą........................................ 32,000 186,000

t

64,000

Zebranie wojsk na obóz pod 
Warszawą liczy się od 10 Maja 
do 15 Września 1876 r.

W ogóle na gubernję

G UBER NJA KALISKA.

A a  całoroczną potrzebę.

100.340 539,640 176,640

Kalisz
Opatówek .
Wieluń
Praszka
Wieruszów
Szadek
Sieradz
Warta
Zduńska-W ola 
Konin 
Koło .
Łęczyca

6,390
1,460
4,260
1.145
1.145
1.145 
1.870

690
2,010
4,930
2,920

400

35,050
7,770

22,900
6.115
6.115
6.115 

10,330
3,860

11,120
27,280
15,540

4,950

13,340
3,110
9,000
2.445
2.445
2.445 
3,880 
1,430 
4,180

10,230
6,220

40
Razem 28,365 157,145 58,765

G U BER N JA  PETROKOW SKA. 

Na całoroczną potrzebę.

Petrokow . . . . . .
W o lb o r z  . . . . . .
C z ę s t o c h o w a ..........................................
Mstów i Siedlce . . . .  
Leśniew •
Ł ó d ź
Zgierz . • • • smJTOUJJi
Rawa . . - • • •  
Nowo-Radotnsk . •

Razem

400 4,950 40
90 1,000 30

5,180 29,670 10,450
1,350 7,180 2,870
1,350 7,180 2,870

920 8,190 1,020
2,960 18,040 5,660

400 4,950 40
90 1,000 30

12,740 82,160 23,010

. ( ■  . . . .  1- . .  ■: l i  -  ■ ,< >-i.£ ■■■■'

MIEJSCA O D STA W Y  FURAŻU.

I l o ś ć  f u r a ż u.

Czetwierti. P u d ó w.
U W A G I .

d , , v  , .  ,\«-< -h ti —  V,'t -;ixb  „  ■ Owsa. Siana. Słomy.

G UBER NJA RADOM SKA.
Na całoroczną potrzebę.

R a d o m ........................................ .......... . 3,410 22,930 5,900
Staszów . . . . . . . 6,250 34,280 13,050
Końskie , . 400 4,950 *0

Razem na gubernję . 10,060 62,160 18,990 Zebranie Wojsk na obóz pod
- •:<! n w ' )  .<! cut "(VI- -

Oprócz tego na czas zebrania wojak 
lin obóz pod Końskiem . . . . 1,530 9,800

Końskiem liozy się od 1-go 
Lipca po 15 Sierpaia 1876 r.

2,790
W ogóle na gubernję . 11,590 71,960 21,780

GUBERNJA KIELECKA.

Na całoroczną potrzebę.

K i e l c e ............................................................ 2,200 14,540 3,900
Daleszyce . ................................................... 1,320 7,030 2,810

10,530Pińczów . . . . . . . 5,070 27,980
Chmielnik . . . . . . . 1,320 7,030 2,810
Stopnica . . . 1,460 7,740 3,100
Miechów . . . . . . . 3,410

1,090
18,380 7,210

Słomniki . . . . . .  , 5,790 2,320
Iwanowice. . . . . . . 1,090 5,790 2,320
Olkusz . . . . . . . 1,090 5,790 2,320
Pilica . . . . . . . 340 4,220 30
Andrzejów . . . . 770 4,230 1,590

Razem 19,160 108,520 38,940

G UBERNJA LUBELSK A.

Na całoroczną potrzebę.

Lublin
Miłów
Łęczno
N o wo-Aleksandrja 
Iwangorod 
Biełgoraj . 
Tarnogród. 
Krzeszów . 
Zamość 
Sitaniec
Łabuń . ,
Zwierzynieo 
Chotm 
Tomaszów . 
Łaszczów . 
Komarów . 
Tyszowce .
Janów . . 
Zofianka , 
Modliborzyce 
Krasnostaw 
Opole 
Chrzanów .

.

Ui

730 6,400 820
400 2,440 750
960 5,760 1,850
480 2,880 930
290 1,260 440

4,630 24,890 9,810
1,010 5,370 2,150
1,010 5,370 2,150
7,600 44,190 19,750
1,180 6,290 2,520
1,180 6,290 2,520
1,180 6,290 2,520

400 2,440
17,420

750
3,090 6,330
1,080 5,760 2,310
1,080 5,760 2,310
2,160 11,510 4,610
3,870 21,560 7,990
1,180 6,290 2,520
1,180 6,290 2,520

280 3,480 30
280 3,480 30

1,180 6,290 2,520
Krzem 36,430 207,710 78,130

G U BER N JA  SIEDLECKA. 
Na całoroczną potrzebę.

Siedlce 
Międzyrzec 
Radzyń 
Kock 
Łuków 
B ia ła .
Terespol .

V  1 *• r  T fi 1 i ? *  w. i- « 30 360 * _

•  ’ * * * * 890 7,390 1,120
1,040 6,320 1,980

470 2,900 890• * V t  ** 470 2,900 890
\ 1,060 6,460 2,030

* 5 * '■ - 140 1,800 —
Razem • 4,100 28,130 6,910

G U BER N JA  GRODZIEŃSKA.

Na całoroczną potrzebę. 

Brześć-Litewski . . . .

G UBER NJA PŁOCKA.

Na całoroczną potrzebę.

780 9,740

Płock
N o wogieorgie wsk
Pomieohowo
Zakroczym
Mława
Szreńsk
Kuczborek
Poniatowo.
Bieżuń
Chorzele .
Prasnysz .
Lipno
Kikół
Bobrowniki
Rypin

Razem 16,890 100,460

GUBERNJA. ŁOMŻYŃSKA. 
Na całoroczną potrzebę.

Łomża 
Bożcwo 
Szczuczyn . 
Wąsosz 
Grajewo . 
Rajgród 
Pułtusk 
Wyszków . 
Serock 
Ostrołęka . 
Goworowo 
Nur .
Ostrów 
Czyżew 
B rok.
Zaręba-Kościelna 
Andrzejów 
T ykocin

Razem

5,500
2,760
3.200
1.170
1.170 
2,330

930
870
530

2,230
1,830

515
640
510
515
630
625
400

33,140
14,700
18,040
6,200
6,200

12,390
8,165
5,340
3,150

15,060
10,110

3.190 
3,835
3.190 
3,195
3.760
3.760 
4,950

26,355 158,375

W ykazana w tym wykazie ilość fura­
żu, może jeszcze uledz zmianie do chwili 
rozpoczęcia lioytacji.

AoaatMWHO H,eH3ypo»,—Bapmana 10 (22) HoaOpa 1875 r.

(Dalszy ciąg nastąpi w  dnin jutrzejszym).
w Drukarni Okręgu Naukowego Warszawskiego.

60

620 7,680 80
290 1,260 440
350 2,580 530

30 360 -- /
1,390 9,590 2,340
1,690 9,240 3,540
1,090 5,780 2,320
1,090 5,780 2,320
1,090 5,780 2,320
1,090 5,780 2,320

310 3,810 30
3,720 20,820 7,650
1,370 7,300 2,920
1,380 7,350 2,940
1,380 7,350 2,940

32,690

10,630
5,880
6,540
2.480
2.480 
4,960 
1,065 
1,640 
1,010 
3,825 
3,800

970
1,230

970
985

1.195
1.195 

35
5b,890

(0 •  datsŁ)


